
Praga odpowiada 
na apel pokojowy 

26 miast włoskich
PRAGA. (PAP). Burmistrz | 

Pragi dr. Vacek w odpowiedzi 
na orędzie pokojowe 26 miast 
włoskich, przesłane do różnych 
stolic, przesłał telegram, wita* 
jący z uznaniem tę inicjatywę 
pokojową. Dr. Vacek wyraża 
przekonanie, że akcja świato* 
wego frontu obrońców pokoju 
ze Związkiem Radzieckim na 
ezele, ocali przed zniszczeniem | 
cywilizację europejską, w tym 
również skarby kultury, zgro
madzone w młattach włoskich.

Z referatu tow. Franciszka Idżwiaka-Witolda, wygłoszonego 
na naradzie krajowego aktywu Z. B. o W. i D.

Obowiązkiem naszym jest stać się 
oficerami głoszonej przez PZPR prawdy 
i Żołnierzami wielkiej bitwy o plan sześcioletni

WARSZAWA (PAP). Na 
wstępie swego przemówienia 
prezes Związku Bojowników o 
Wolność 1 Demokrację gen. 
Jóżwiak, nawiązując do V Ple 
num KC PZPR omawia pokrót 
ce zadania planu 6-letniego, po 
czym stwierdza: „PZPR nakre
śliła gigantyczną linię rozwoju 
gospodarczego Polski, linię ma 
jącą na celu przebudowę ustro 
jową naszego kraju, a więc li
nie polityczną, będącą ucie
leśnieniem naszej marksistów 
sko - leninowskiej ideologii. 
Wykonanie tej linii wymaga 
mobilizacji wszystkich twór
czych sił mas pracujących, wy 
maga wielkiej ofiarności i po
święcenia, wielu trudów i wy
rzeczeń, hartu i bezkompromiso 
wej woli wykonania wielkich 
zamierzeń.

W wielkiej bitwie klasowej 
o budowę podstaw socjalizmu 
w naszym kraju — my, bejów-

Po złamaniu oporu wojsk amerykańskich 
oddziały pancerne armii ludowej 

sforsowały rzeką Naktong 
i zbliżają sią do Ta eg u

PEKIN (PAP). Jak donoszą, 
ogłoszony wieczorem komu
nikat dowództwa naczelnego 
koreańskiej Armii Ludowej 
stwierdza:

— Oddziały Armii Ludowej, 
po przełamaniu silnego oporu 
wojsk amerykańskich, sforso
wały rzekę Naktong i konty
nuują ofensywę, ścigając co
fającego się nieprzyjaciela.

Na wybrzeżu wschodnim 
wojska ludowe odparły kilka 
kontrataków amerykańskiej 
piechoty i oddziałów pancer
nych i prowadzą w dalszym 
ciągu zaciekłe walki przeciwko 
wojskom nieprzyjacielskim.

NOWY JORK (PAP). Kore
spondent agencji United Press 
przy armii amerykańskiei na 
froncie w rejonie rzeki Nak
tong donosi, że czołgi północ
no - koreańskie, których ilość 
nie została stwierdzona, sfor
sowały rzekę Naktong na cen
tralnym oddnku frontu zachód 
niego. Amerykanie wypędzili 
całą koreańska ludność cywil
ną z pa^a szerokości 5 20 mil 
wzdłuż wybrzeża tdj rzeki.

• • •
LONDYN. (PAP). Depesze 

korespondenta Reutera z kwa
tery głównej gen. Mac Arthu* 
ra w Korei donoszą, że pół
nocni Koreańczycy przeniknęli 
na odległość 20 km. poza linię 
obronną nad rzeką Naktong 
na północ od Taegu. Oddziały 
północno-koreańskie wbiły się 
klinem szerokości 4 km. po
przez pozycje południowo=ko- 
reańskie, zajmując wyżyny wo* 
kół miejscowości Pian, oddalo
ne od Taegu na 48 km. We* 
dług dalszych nie potwierdzo
nych informacji korespondenta 
Reutera, wojska ludowe posu
nęły się jeszcze dalej na 
wschód od Pian, zajmując 
Uisong o 37 km. poza rzeką 
Naktong. Operacje wojsk pół.

nlcy o wolność i demokrację 
musimy stać 31ę najbliższą re
zerwą naszego Rządu Ludowe
go oraz awangardy klasy ro
botniczej i kierowniczki nasze 
go narodu — Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej.

W latach walk z okupantem 
hitlerowskim trzeba było żą
dać od nas i życia, gdy tego 
wymagała sprawa walki o wol
ność. Dziś musimy żądać od 
wszystkich naszych wczoraj, 
szych towarzyszy broni, towa
rzyszy walk i niedoli — aby 
żyli i pracowali dla sprawy so
cjalizmu. Trzeba wezwać wszy 
stkich członków naszego Zwląz 
ku, aby głęboko i dokładnie 
przestudiowali i zrozumieli dy
namikę cyfr, zawartych w pla 
nie 6-letnim.

O jednym musimy zawsze pa 
miętać i uczyć tego wszystkich 
naszych kolegów: nie można 
lata całe żyć tylko lauram!

nocno-koreańskich zagrażają 
odcięciem działających na tym 
odcinku oddziałów południowo* 
koreańskich i części amerykan* 
skiej I dywizji.

Faszystowskie metody policji włoskiej

Prowokacyjne najście na lokale
Partii Komunistycznej w Rzymie

RZYM PAP, W nocy z 5 na 6 sierpnia duże siły policyj
ne dokonały jednocześnie najścia na 7 dzielnicowych sekcji 
Partii Komunistycznej w Rzymie i na lokal r-vmskię< parfii 
Komunistycznej. Policja olocsylu domy, w których mieszczą 
się lokale komunistyczne, po czym wtargnęła wewnątrz pod 
prowokacyjnym pretekstem poszukiwania „broni I materiałów 
wybuchowych". Lokale zdemolowano, zabierając dokumenty 1 
różne druki. 37 osób aresztowano.

Zastępca szefa policji rzym
skiej, który dowodził tą ha
niebną „operacją”, oznajmił, 
że powodem obławy były „wy* 
buchy” papierowych petard 
przed gmachami różnych kin 
miejskich, w których wyświet* 
lana jest antyradziecka kroni* 
ka filmowa o wojnie w Korei. 
Kronika ta ma jawnie kłamli
wy charakter.

Dziennik „Unita” donosi, że 
podczas rewizji w sekcji dziel
nicy Tuspolano — w gmachu, 
który należał dawniej do orga. 
nizacji faszystowskiej — zna
leziono zamurowane w ścianie 
pudełko zardzewiałych naboi. 
Wykorzystując ten nowy pre
tekst, policja skoncentrowała 
znaczne siły przed gmachem 
Rzymskiej Federacji Partii Ko 
munistycznej i dokonała tam 
rewizji.

Sekretariat federacji, po po* 
siedzeniu nocnym, ogłosił ko* 
munikat, w którym demaskuje 
nielegalną akcję policji. Sekre
tariat wzywa wszystkich człon 
ków partii, by wyjaśnili ma-

przeszłości, „jeździć” na minio-- 
nym bohaterstwie. Wczorajszy 
bohater walk wyzwoleńczych 
musi stać się bohaterem pra
cy j powinien zrozumieć, że nie 
ma zaszczytniejszego miana dla 
wczorajszego żołnierza, party
zanta, więźnia politycznego — 
niż miano przodownika pracy, 
racjonalizatora. Dlatego na
szym obowiązkiem jest u boku 
naszego Rządu Ludowego, u 
boku awangardy klasy robot
niczej. kierowniczki narodu — 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej, stać się oficerami 
ofensywy prawdy, którą Pol
ska Zjednoczona Partia Robot 
nicza niesie w mąsy i stać się 
ofiarnymi żołnierzami wielkiej 
bitwy o plan 6-letni.

Walka o wykonanie planu 
6-letniego to jednocześnie wiel 
ka bitwa klasowa. Kto w cy
frach planu 6-letniego nie do
strzega tej walki klasowej, kto 
choć przez chwilę sądzi, że wy 
konanie planu to spokojne, po
kojowe wrastanie w socjalizm 
— ten nie rozumie elementar
nych praw, rządzących rozwo
jem społeczeństwa. Wróg kla
sowy walczy z nami różnymi 
środkami: sabotażem i szpie
gostwem, szerzeniem fałszy
wej plotki i wykupywaniem to 
warów, bandyckimi akcjami 
resztek podziemia i działalno
ścią reakcyjnej części kleru. 
Należy to widzieć, należy u- 
czyć się rozpoznawać wroga, 
demaskować go 1 paraliżować 
jego łajdackie poczynania.

som pracującym i wszystkim 
obywatelom przyczyny i znaczę 
nie najścia policji i by stanęli 
na czele szerokiego frontu sił 
demokratycznych, który powi-

Prześladowanie działaczy postępowych USA
NOWY JORK PAP. Rząd 

amerykański wz ga repre
sje 1 terror wobec czynników 
postępowych 1 obrońców po
koju.

Sąd federalny w San Frań 
cisco postanowił uwięzić jed 
nego z przywódców amery
kańskiego ruchu zawodowo- 
go — Harry Iridgesa, który 
pozostawał *• wolności za 
kaucją do czasu rozprawy a- 
pelacyjnej.

Harry Brldges, przeciwko 
któremu władze amerykań
skie w ćlitowały proces o 
rzek on „krzywoprzysię
stwo’, jest przewodniczącym

Walka o wykonanie planu 
6-letniego to bitwa klasowa 
nie tylko o znaczeniu wewnątrz 
krajowym, ale i mlędzynarodo 
wym, to bitwa o wzmocnienie 
naszej obronności, naszej siły 
na arenie międzynarodowej, a 
wzmocnienie naszej siły — to 
wzmocnienie siły obozu kra
jów demokracji ludowej, obo 
zu postępu i pokoju, któremu 
przewodzi Związek Radziecki.

Jak w każdej bitwie, prowa
dzonej przez polskie masy pra 
cujące — mamy wielkiego, bra 
terskiego sojusznika w pierw
szym kraju zwycięskiego so
cjalizmu.

Współpraca i zacieśnianie sto 
sunków ekonomicznych ze 
Związkiem Radzieckim to nie 
tylko wielka, braterska, finan
sowa i materiałowa pomoc kra 
ju socjalizmu, to również 1 
przede wszystkim -'ielkie, bez
cenne doświadczenie, jakie 
czerpiemy jak z życiodajnego 
źródła ze skarbnicy doświad
czeń stalinowskich 5-latek, sta 
linowskiej szkoły budownictwa 
socjalizmu. . ’

I tę świadomość trzeba prze 
nieść w szerokie masy człon
ków Związku — świadomość, 
że nasze nowe życie budujemy 
przy pomocy i współpracy ze 
Związkiem Radzieckim, przy 
ścisłym współdziałaniu z kra
jami demokracji ludowej.

Z kolei gen. Jóźwiak prze
ciwstawia pokojowe budownic 
two krajów demokacji ludowej 
bandyckim planom obozu Im
perialistycznego i mówi:

„Za nimi jest garstka sza
leńców, gotowych dziś rzucać

(Dokończenie na str. 2)

nien ostro zaprotestować i u- 
dzielić stanowczej odprawy pró 
bom powrotu do metod faszy
stowskich oraz polityce przy* 
gotowań antynarodowej wojny 
imperialistycznej.

Postępowanie policji wzbu
dziło ogromne oburzenie w ma
sach pracujących. Oczekiwane 
są demonstracje przeciwko tej 
niesłychanej prowokacji poli
cyjnej.

związku robotników porto
wych zachód ‘ego wybrzeża 
Stanów Zjednoczonych. Zaln 
scenizowany przez władze a- 
merykańskie proces zakoń- 
czył się skazaniem Bridgesa 
na 5 lat więzienia, lecz sąd 
postanowił, że pozostanie on 
na wolności do czasu rozpra 
wy apelacyjnej za kaucją w 
wysokości 25 tysięcy dola
rów.

Jednakże gdy ostatnio, 
Brldges potępił rząd amery
kański za rozpętanie agresyw 
nej wojny w Korei, sąd cof
nął swe postanowienie o kau 
cjl 1 wydał nakaz wtrącenia 
Bridgesa do więzienia.

Wspaniałe osiągnięcia 
brygady szturmowej huty „Pokój"

NOWY BYTOM. O nowych, 
wspaniałych wynikach pro
dukcyjnych donoszą robot
nicy i pracownicy umysłowi 
huty „Pokój” — członkowie 
brygady szturmowej, poma
gającej swym towarzyszom 
pracy z oddziału wielkich ple 
ców, w walce o pełną reallza 
cję zadań wytwórczych.

Pracując w nowych dla sle 
ble 1 trudnych warunkach, 
członkowie brygady realizu
ją normy techhlezne z po
ważną nadwyżką.

Niewykonany dotychczas

Kośba zbóż w szczecińskich PGR 
na ukończeniu

Ekipy robotnicze pomagają zespołom
Coraz więcej zespołów PGR 

naszego województwa meldu 
je o całkowitym zakończeniu 
kośby zbóż. W większości ze
społów akcja żniwna jert już 
na ukończeniu.
Na ogół zwózka zboża mimo 

niesprzyjających warun
ków atmosferycznych wyko
nana jest w województwie 
szczecińskim w 90 proc. W 
okręgu PGR Szczeein-Północ 
skoszono pszenicę w 50 proc, 
jęczmień jary w 70 proc, a 
zwieziono w 35 proc. Owies 
skoszono w 50 proc. 1 zwie
ziono w 15 proc., mieszankę 
skoszono w 50 proc, i groch 
w 80 proc. W zespole PGR 
Chlebowek skoszono całe zbo 
że, natomiast zwózka postę
puje w miarę wysychania 
zamokniętych na polu zbóż,

W dużym stopniu uspraw
niono kośbę zbóż w zespole 
PGR WOJTASZYCE, gospo
darstwo Dębica.

Pomysł racjonalizatorski 
brygadzisty tamtejszego go
spodarstwa wpłynął na zwięk 
szenie wydajności pracy I 
tym samym przyśpieszył ter 
min zakończenia akcji żniw
nej. Brygadzista ten zastoso 
wał połączenie snopowiązn. 
łek traktorowej i konnej, clą 
gnionych przez traktor „Ur
sus", wykorzystując w ten 
sposób maksimum mocy sil 
nika, przez co zwiększyła się 
równinż wydajność zespołu 
traktorowo - maszynowego o 
75 proc.

Wśród załóg PGR w czasie 
prac żniwnych wyróżnili się 
w zespole CHLEB6WEK: 
JAN FILIP, który przy zwo. 
żeniu żyta wykonywał 220 
proc, normy, GRZEGORZ 
SZYLAK również 220 proc.

Nowe spółdzielnie produkcyjne 
powstałą w całym kraju 

Woj. szczecińskie i koszalińskie przodują
Sukcesy gospodarcze i organ] 

zacyjne istniejących spółdzielni 
produkcyjnych są argumentem, 
który najdobitniej wykazuje 
chłopom bezsporną wyższość 
gospodarki zespołowej nad in 
dywidualną. Gospodarujący in 
dywidualnie małorolni i śred
niorolni chłopi we wsiach, ota
czających spółdzielnie produk
cyjne, w okresie wiosennym z 
uwagą przyglądali się pracy ze 
społowej.

Największy przyrost spół
dzielni nastąpił w wojewódz
twach szczecińskim ] koszaliń
skim oraz w woj. wrocławskim 
1 poznańskim. W pierwszych 
dwu woj. zarejestrowano w

Państwową Nagrodę Nau 
kowę I stopnia w dziedzi
nie nauk rolniczo leśnych 
przyznano dr. Czesławowi 
Kanafo.jsklemu, profesoro
wi Szkoły Głównej Gos
podarstwa Wiejskiego w 
Warszawie, za pracę ’- 
dżinie mechanizacji rolnic
twa.

Na zdj. prof. Czesław 
Kanafojskl.

plan produkcyjny w oddziale 
wielkich pleców, został w 
miesiącu llpcu, dzięki soclall 
stycznemu podejściu do za
gadnień walki o produkcję 
aktywistów partyjnych huty 
„Pokój" zrealizowany w 
108,5 proc.

Na czoło przodujących 
członków brygady wysunął 
się zatrudniony stale w sta
lowni, Czesław Wlesebach, 
który załadował w ciągu jed 
nej zmiany 42 tony surów
ki, wykonując 244 proc, nor
my technicznej.

dziennej normy oraz przy u- 
kładanlu — STANISŁAW 
SIWCZYK 220 proc, normy 
i ZYDAK STEFAN 200 proc, 
normy dziennej. W zespole 
RADZIM w pracach żniw
nych na przodujące mieisca 
wysunęli się ANASTAZJA
FECAK wykonu ł»ca 2.23 nmc. 

normy, ANTONI AIHM.
CZYK 200 proc, normy I Stani
sław BORYKA 155 nmc nor 
mv dziennej. Spośród rohnt 
ników rolnych zespołu ŻALE 
SIE na wyróżnienie zashigu 
Ją: Leon CYSTERA 200 n*«c. 
normy. trnk+or»vsta '■ .zef 
KOZŁOWSKI 200 nroc. nor
my ł kowal Franciszek 
STRZELECKI x70 proc, nor
my.

Żniwa tegoroczne zmobili
zowały do walki o term*no 
jwe zakończenie nmc w nnhi 
nie tylko zadori PGR. eł*l,> 
nów snółdzlelni nroAn’*rvi- 
nych i indywidnnłnych rośno 
darzy. Wielka pomoc w skcil 
żniwnej nlos- wsi nmenlsry 
miast. W każdą niedziele do 
zesnołów PGR naszego ^nfe 
wództwa wyleżdżala setki hi 
dzi, którzy przyczyniała się 
do srybszei reallracłi n*anAw 
produkcyjnych w PGR U- 
bierłei niedzieli ze S7CZE. 
CTŃSKTE.I DYREKCJI PKP 
w ramach pomocy w żni
wach wyjechało do zespo
łów RGR now. -inwac-arflskie 
go 250 osób. Kolejarze wvdat 
ni- pomogli robotnikom ze
społów, ustawiając skoszone 
przez maszyny zboże. W ze. 
spole PGR OSOWO errna 
złożona z 40 osób złożyła w 
kopy zboże na obszarze 21 
ha w przeciągu 3 godzin, co 
stanowi 120 proc, normy 
dziennej.

lipcu 40 — a w pierwszych 
dniach sierpnia 39 nowych spół 
dzielni produkcyjnych W woj. 
wrocławskim przybyły w tym 
czasie 84, a w woj poznańskim 
43 nowe spółdzielnie.

Te liczby zarejestrowanych 
spółdzielni mimo, że świadczą 
o niewątpliwie dużym rozwo
ju ruchu spółdzielczego, nie wy 
raźają całej jego dynamiki. 
Praca nad zorganizowaniem go 
spodarstw zespoło—ych trwa w 
setkach innych wsi, które for
malności rejestracyjne dopiaro 
załatwiają lub będą załatwiać 
w najbliższych tygodniach, po
przedzających siew leslenny. 
do którego chłopi tych wsi 
chca przystąpić już zespołowo.



Społeczeństwo Pomorza Szczecińskiego 
f»f*zą,9oiou/cff/e s/ę 

do Krajowego Kongresu Obrońców Pokoju
W Szczecinie odbyła się od 

prawa przewodniczących 
miejskich i wiejskich korni te 
tów obrońców pokoju woje
wództwa szczecińskiego, po
święcona przygotowaniom do 
Kongresu w Warszawie. We 
wszystkich gromadach 1 gmi 
nach woj. szczecińskiego od
bywają się przygotowania do 
wyborów delegatów na kon
ferencje powiatowe. W z wiąz 
ku z tym w każdym powiecie 
zorganizowano „trójki", w 
skład których wchodzą akty 
wiścl powiatowi, robotnicy 1 
chłoni oraz młodzież ZMP-

owska. Sprawnie przebiega 
akcja przedwyborcza w po
wiecie myśllborskir . W ak
cji tej wzięło udział wielu 
działaczy związkowych. Skła 
dając sprawozdania z przy 
gotowań do akcji wyborczej 
na konferencje powiatowe, 
przewodniczący komitetów 
obrońców pokoju stwierdzili, 
że ludność powiatów woj. 
szczecińskiego wykazuje wfel 
kle zrozumienie dla akcji o- 
brony pokoju, potępiając z 
oburzeniem amerykańską na 
paść na Koreę.

Patriarchowie kościołów 
p iwosławnego, gruzińskiego i ormiańskiego 
wzywają wszystkich chrześcijan 
do zjednoczenia się 
w światowym froncie pokoju 

MOSKWA PAP. W stolicy gruzińskiej SRR — Tbiłi. 
si odbyła się narada, poświęcona sprawie pokoju, w któ
rej wzięli udział patriarcha moskiewski i wszechroayj. 
ski — Aleksied, patriarcha wszechgruziński Kallistrato- 
raz patriarcha ormiański—Georg VI. W zakończeniu obrad 
uchwalono tekst listu głowy kościoła rosyjskiego, gruziń 
skiego 1 ormiańskiego do chrześcijan na całym świecfn, 
który głosi m. inn.:
Wrogowie pokoju — usiłują 

jednakże przeciwdziałać po
kojowi wszelkimi sposobami 
grożąc superpotężnymi siła
mi zniszczenia, zagłady i 
śmierci. Dlatego też uważaliś 
my za konieczne zwrócić się 
z wezwaniem pokojowym do 
całego świata chrześcijań
skiego. który nie może i nie 
rnwinien stać się oparciem 
dla szaleńczej polityki żagla 
dr Wzywamy wszystkich wy 

chrześcijań
skie!, ażeby zjednoczyli swe

Piąta rocznica dziennika
»l?5terreich!sche Volksstlmme«

DEŃ. (PAP). 150 ty
sięcy Wiedeńczyków wzięło u= 
dział w wielkim święcie ludo
wym, jakie odbyło się w dniu 
6 bm. w wiedeńskim Praterze 
z okazji 5-ej rocznicy założę’ 
n!a centralnego organu Ko- 
trnimstycznei Partii Austrii — 
,.f>"-terreichische Volksstim-» 
me”.

Punkt kulminacyjny święta 
stanowił potężny wiec w obro
nie pokoju z udziałem delega» 
cji zagranicznych.

P'dczas gdy wojska amery
kańskie niszczą i grabią 

znajdują się jeszcze w ich rę 
kach część Korei, a bombowce 
amerykańskie sieją śmierć 
wśród bezbronnej ludności cy
wilnej. dyplomacja amerykań
ska otrzymała zadanie okry
cia tych zbrodni szatami „do
brodziejstwa” i przedstawie
nia Ich jako akc*i przeprowa
dzonej w „Imię pokoju".

Dla tego celu dyplomacja a- 
merykańska posłużyła się swo
ją większością w Organizacji 
Narodów Zjednoczonych. Na
pastnicy amerykańscy od 
pierwszej chwili występują rze 
komo w imieniu ONZ. Pod jej 
flaga dokonują swych zbrodni. 
Trudno o bardziej ordynarne 
I cyniczne fałszerstwo.

Blokując od mlesiccy rozwia 
zanie problemu reprezentacii 
Chin, w Radzie Bezpieczeńst
wa, nie dopuszczając do niej 
jedynie legalnych przedstawi
cieli ChK—kleJ Republiki Ludo 
wej. dyn’nmacja amerykańska 
od dawna przygotowała sobie 
grunt d!a podporządkowania 
sobie ONZ | jef głównego or
ganu, Rady Bezpieczeństwa. 
Przy pomocy tej taktyki ame
rykańscy agresorzy narzucili 
Radzie Bezpieczeństwa szeree 
skand" licznych, nielegalnych 
uchwał, przy jej pomocy sta
ra ia ale oni wciągnąć Inne na 
rody do wojny w Korci i roz
szerzyć tę wojnę na inne kraje 
azjatyckie.

Nic dziwnego też. że objęcie 
przewodnictwa Rady Bezpie
czeństwa w bieżącym miesiące 
przez przedstawiciela ZSRR. .1 
Malika, wywołało w tej sytua 
cji zamieszanie wśród amery- 
kańskich dyplomatów. 

siły dla wspólnej walki prze
ciwko groźbie kataklizmu 
światowego.

Mamy nadzieję, że świat 
chrześcijański nie podziela 
polityki Watykanu, który cał 
kowicie popiera podżegaczy 
do nowej wojny. Niechaj wlel 
ka idea powszechnego pokoju 
zatriumfuje, a my wszyscy, 
zwolennicy Chrystusa nie tył 
ko słowem wzywajmy do po 
koju lecz pokój ten buduje
my czynem.

Burzliwymi owacjami powita 
no delegata Związku Radzieckie 
go, Chin Ludowych I Polaki. 
Red. Stefan Staszewski, kierów 
nik wydziału prasowego, KC 
PZPR przekazał zebranym ser
deczne pozdrowienia od naro
du polskiego, polskiej klasy 
robotniczej 1 Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej oraz 
jej przewodniczącego — Bole
sława Bieruta.

Droga pokoju 
i droga wojny

Od chwili ogłoszenia decyzji 
Malika prasa amerykańska 
zdradzała wielkie zdenerwowa 
nie. Osiągnęło ono swój punkt 
kulminacyjny ,gdy Malik sako 
munikował, te ogłasza w imie
niu rządu radzieckiego propo
zycję uznania przez Radę Bez- 
pieczeństwa delegata chińskie
go rządu ludowego jako repre
zentanta Chin oraz wniosek o 
rozpatrzenie sprawy pokojowe 
go załatwienia kwestii koreań
skiej.

Prasa amerykańska podnio
sła niesamowitą wrzawę. Co 
robić, jak utrącić wniosek Ma
lika? Było przecież jasne, że 
rozpatrzenie przez Radę Bez
pieczeństwa tego wniosku mu
si doprowadzić do zdemaskowa 
nia agresji amerykańskiej i co 
najważniejsze, że rozpatrzenie 
radzieckiej propozycji o pokojo 
wym rozwiązaniu kwestii ko
reańskiej zmobilizuje całą opi
nię światową przeciwko agre
sorom. Przecież entuzjazm, z 
takim oninla ta przyfeła odpo
wiedź towarzysza Stalina na 
list premiera Nehru, nie po
zostawiał żadnej watnliwoścl. 
że narody pragną właśnie ta
kiego, pokojowego rozwiązania.

Po gorączkowych naradach 
postanowiono w Białym Domu 
n»e dopuścić do dyskusji nad 
wnioskiem radzieckim. Delegat 
imerykański w Radzie Bernie, 
czeństwa, Austin, otrzyma! po 
lecenie zgłoszenia preęrekMrJ-

Przed ostateczną likwidacją haniebnej spuścizny rządów kapitalistycznych

Blisko pół miliona osób w całym kraju 
ukończyło kursy początkowego nauczania

Posiedzenie Głównej Komisji 
Społecznej do Walki z Analfabetyzmem

WARSZAWA. Dnia 7 b. m. obrado- ałn, w Warszawie 
pod przewodnictwem wiceministra oświaty — Henryka 
Jabłońskiego — Główna Komisja Społeczna do Walki z 
Analfabetyzmem. W obradac h udział wzięli również wo
jewódzcy pełnomocnicy do walki z analfabetyzmem.
Komisja rozpatrzyła 1 przy 

jęła sprawozdanie z dotych
czasowego przebiegu począt
kowego nauczania analfabe
tów, w czasie którego ok. 320 
tys. osób w całym kraju u- 
kończyło kurs z wynikiem po 
myślnym. '.omisja zatwier
dziła również plan walki z 
analfabetyzmem na II półro 
cze br., przewidujący objęcie 
nauką pół n’’iont. osób oraz 
postanowiła zorganizować 
„tydzień walki z analfabe 
tyzmem".

Jak wynika ze sprawozda
nia złożonego w czasie obrad,

w wyniku dotychczasowej 
akcji zwalczania analfabe
tyzmu, obejmującej kam
panię jesienno . zimową 
1940/50 1 wiosenno - letnią 
1950 roku, św.adectwa ukoń 
czenia początkowej nauki u- 
zyskało do dr ia 30 czerwca 
br. 319.841 osób. 146 tys. o- 
sób kończy naukę na 8.875 
kursach, rozpoczętych jenz- 
cze w ramach kampanii wio 
senno - letniej br.

Do dnia 31 lipca o całko
witej likwidacji analfabetyz-

Wskutek całkowitej uległości wobec Waszyngtonu
Rzqd labourzysiowski 

prowadzi naród angielski do katastrofy
Odezwa KP Wielkiej Brytanii

LONDYN (PAP). Sekretarz 
generalny BrytviskieJ Partii 
Komunistycznej Harry Pollitt 
ogłosił do robotników odezwę, 
w której stwierdza, że Wielka 
Brytania znajduje się obecnie 
w nader poważnej sytuacji.

Wszyscy szeregowi członko
wie Partii Pracy i wszyscy ro
botnicy — stwierdza odezwa — 
uważają, że wojna w Korei sta 
nowi poważną groźbę dla po
koju światowego. Brytyjskie 
siły powietrzne 1 morskie blo- 
rą jut udział w wojnie koreań 
sklej, a siły lądowe mają być 
wkrótce wysłane do Korei. 
Rząd brytyjski ogłosił werbu
nek „ochotników”, by zwięk
szyć liczebność wojsk angiel
skich, walczących przeciwko 
narodowi koreańskiemu, z któ 
rym naród brytyjski nie ma 
żadnych problemów spornych.

Posunięcia rządu amerykań
skiego w sprawie Formozy obli 
czone są na rozpętanie wojny 
przeciwko Chińskiej Republi
ce Ludowej. Krok za krokiem 
Stany Zjednoczone popychają 
Anglię na drogę nowych kon
fliktów.

Rząd labourzystowski ogłosił 
memorandum, stwierdzające, że 
w ciągu najbliższych trzech 
lat wyda 3 miliardy 400 milio
nów funtów szterlingów na 
zbrojenia. Oznacza to, że nowe, 
olbrzymie ciężary spadną na 
barki brytyjskiej klasy robot
niczej. Przyczyni się to do 
wzrostu cen i do zwiększenia 
podatków, do ograniczenia kre
dytów na budownictwo miesz
kaniowe i pogorszy jeszcze 
znacznie i tak jut zachwianą 
równowagę gospodarki brytyj
skiej.

Czy w tej sytuacji — zapytu 
je odezwa — szeregowi człon
kowie Partii Pracy mogą za
chowywać milczenie? Obecnie 
realizowana jest polityka Chur 
chilla 1 konserwatystów 1 w 
związku z tym naród angielski 
stoi w obliczu nowej katastro
fy. •

Odezwa kończy się słowami, 
wzywającymi angielską klasę 
robotniczą do Jedności i stwier 
dzającymi, te jedność ta mo
że uratować pokój światowy.

nego wniosku, skierowanego 
przeciwko republice koreań
skiej, który by mógł posłużyć ja 
ko pretekst dla niedopuszczenia 
do dyskusji. Ciesząc się z tego 
pomysłu, faszystowska gazeta 
paryska „Figaro” pisała: „Ini
cjatywa amerykańska stanowi 
zręczny manewr dla zwalcza
nia programu radzieckiego, ma 
Jącego na celu przywrócenie 
pokoju”.

Radość okazała się jednak 
przedwczesna. Tocząca się od 
kilku dni dyskusja nad porząd 
kłem dziennym obrad Rady 
Bezpieczeństwa zmusiła dyplo
mację amerykańską do osta
tecznego zrzucenia maski. Ob
licze drapieżnych agresorów a- 
merykańsklch odsłoniło się w 
całej zwej ohydzie. Przedstawi 
ciel Związku Radzieckiego, J. 
Malik, w swoim przemówieniu 
wygłoszonym w dniu 3 sierp
nia, udowodnił przy pomocy że 
laznej logiki faktów i dokumen 
tów, ie rząd amerykański Jest 
agresorem. Malik przypomniał 
określenie agresji prz-A^tnwio. 
ne przez Związek Radzleck’ 
leszcze w 1933 roku komiteto
wi dla spraw bezpieczeństwa 
Konferencji Rozbrojeniowej w 
Genewie, w zasadzie przyjętą 
przez ten komitet, w którym 
brały również u<’»iał Stary 
Zjednoczone. Określeni- to glo 
szące, le „agresja tr.a miejsce i 
wtedy, gdy następuje napaść 
Jednego państwa na drtagie”l 

odnosi się z całą silą do Sta
nów Zjednoczonych

„Stojąc w obliczu agresji 
zbrojnej USA w Korei — po
wiedział Malik — Rada Bez
pieczeństwa i Organizacja Na
rodów Zjednoczonych mają 
przed sobą dwie drogi:- drogę 
pokoju | drogę wojny. Rada 
Bezpieczeństwa winna dokonać 
wyboru — czy może ona sobie 
pozwolić na drogę kontynuowa 
nia i rozszerzania wojny przez 
wciąganie do niej coraz to 
większych sił ludzkich | zaso
bów materialnych, czy też po
winna skierować sie stanowczo 
w stronę pokoju, wkroczyć na 
drogę pokojowego uregulowa
nia problemu, drogę, na którą 
wzywają ją wszystkie miłujące 
pokój narody świata pod prze
wodem Związku Radzieckiego 
z jego genialnym wodzem i na 
uczyclelem, wielkim Stalinem 
na czele”.

Głosowanie nad wnioskiem 
radzieckim w sprawie pokojo
wego rozwiązania kwestii ko
reańskiej, przeprowadzone 
przez Radę Bezpieczeństwa w 
sposób nielegalny, gdyż bez u- 
dzlalu przedstawiciela Chin Lu 
dowych, jeszcze raz pokazało, 
kto jest za drogą pokcju, a kto 
za drogą wojny. Nie dopuszcza 
jąc do umieszczenia wniosku 
radzieckiego na porzdku dzien
nym obrad Rady Bezpieczeńst
wa. dyplomaci obozu imperia
listycznego, w ich liczbie rów
nież delegat tltowskt, dali tyl
ko jeszcze raz d-wód swej krót 
kowzroczności. Narody ocenią 
należycie Ich krok. A w osta
tecznym rachunku nie oni nrze 
cięż (krwawi durnie, Jak ich na 
zwał znany pisarz radziecki ' 
— Simonow), a narody decydu-1 
ją o losach pokoju. 

mu zameldowało pełnomocni 
kow| Rządu do walki z anal 
fabetyzmem 18 powiatów, 5 
miast wydzielonych, 80 miast 
niewydzielonycli, 206 gmin 
wiejskich, 4.283 gromady, 
495 Państwowych Gospo
darstw Rolnych, 214 spółdziel 
ni produkcyjnych i 489 zakła 
dów pracy w miastach.

W akcji tej przodują woje 
wództwa: poznańskiei, śląs
kie i gdańskie
W dyskusji podkreślono, że 

jakkolwiek dotychczasowe 
wyniki walki z analfabetyz
mem są poważnym sukce
sem w likwidacji tej hanleb 
nej spuścizny kapitalistycz
nych rządów n zedwrześnlo- 
wych, to jednak nie są one 
całkowicie zadawalające. M. 
Inn. w organizowaniu kur
sów dla analfabetów zbyt 
mało uwagi zwrócono na 1- 
stotne potrzeby terenu, nie 
zawsze dostate zną opieką 
otoczono uczestników kur
sów, co spowodowało duży 
odsiew przy egzaminach koń 
cowych oraz nie wszędzie do 
ceniono należycie wielkie zna 
czenle polityczno - społecz
ne tej akcji.

Plan zwalczania analfabetyz 
mu na II półrocze br. przewidu 
je zorganizowanie 34. 800 kur 
sów i zespołów dla 522 tys. o- 
sób. Łącznie z kampanią wio
senno - letnią, planuje się w 
1950 r. przeszkolenie 750 tys. 
analfabetów.

„Tydzień walki z analfabe
tyzmem” zorganizowany będzie 
w II połowie października br. 
Zadaniem jego będzie zmobilizo 
wanie organizacji społecznych, 
młodzieży | całego społeczeń
stwa do Jak najaktywniejszego 
udziału w walce z analfabetyz
mem. M. inn. w czasie tygod
nia przeprowadzona będzie do 
datkowa, dokładna rejestracja 
analfabetów.

Referat tow. Franciszka Jóżwiaka-Witolda 
wygłoszony na naradzie krajowego aktywu Z. B o W. i 0.

(Dokończenie ze str. 1-szej) 

bomby atomowe na cały świat, 
a jutro skakać z 20 piętra Wall 
Street — za nami są miliony 
gotowe i dziś i jutro oddać 
wszystkie swe siły t umiejętno 
ści dla walki o pokój. Każdy 
dzień, który Związkowi Ra 
dziecklemu, krajom demokra 
cji ludowej przynosi sukcesy w 
budownictwie, wzmocnienie si
ły gospodarczej | obronnej — 
przynosi imperialistom nowe 
trudności gosnodarcze j poli
tyczne. powoduje coraz więk
szą ich izolacje wśród wła
snych narodów”.

Faszystowscy bandyci 
mordufą działaczy 

robotniczych w Awentynie
NOWY JORK PAP. Z Bue 

nos Aires donoszą, że 4 bm. 
do Komitetu Korni nlstrcznej 
Partii Argentyny w Kllmes 
obok Buenos Aires wdarło 
się kilku bandytów, którzy 
zamordowa’1 sekretarza ko
mitetu prowincli Bueons A) 
res Komunistycznej Partii 
Argentyny — Calvo. Bandy
ci zamordowali również znaj 
dulącego sie w lokalu robot, 
nlka Selll 1 ciężko ranili 
dwóch innych robotników.

Wskutek zupełne! bezczw 
noścl policji, bandytom uda
ło się zbiec. Władze policyj
ne oświadczyły przedstawicie 
lom prasy, że „nJe mogły" 
wykryć zbrodniarzy faszy
stowskich. Potworne zbrod
nia wzbudziła ogromne obu 
rżenie klasy robotnicze, | po 
stępowych warstw społeczeń 
stwa argentyńskiego.

Z kraju
1 

ze świata
Cenny wynalazek

ślusarza - racjonalizatora
PIOTRKÓW, ślusarz Jan 

Dobrowolski z fabryki okuć 
budowlanych lm. Waryński® 
go w Piotrkowie skonstruo
wał aparat, umożliwiający 
całkowite zmechanizowanie 
czynności związanych z pro
cesem spawania poszczegól
nych części klamek do 
drzwi. Dotychczas czynności 
te wykonywano ręcznie.

Zrealizowanie pomysłu ob. 
Dobrowolskiego przyniosło 
fabryce 3.800 tys. zł. oszczed 
noścl. W uznaniu zasług, rą 
cjonallzator wysunięty został 
na stanowisko brygadzisty 
działu narzędziowego oraz o- 
trzymał wysoką premię pie
niężną.

Marynarze japońscy 
odmawiają przewożą 
sprzętu woennegodoKorei 

PEKIN PAP. Z Tokio do
noszą, że marynarze Japoń
scy odmawiała przewożenia 
sprzętu woiennego do Korei. 
W porcie Sasebo zmobillzo-< 
wano wszystkie japońskie 
statki handlowe dla celów 
wojennych. Prawicowe ■kięf 
rownlctwo związku zawodo
wego marynarzy Japońskich 
wyraziło gotowe ść współpra
cy z władzami Japońskimi f 
amerykańskimi władzami woj
skowymi. Jednakże maryna
rze Sasebo wysłali do Tokio 
depeszę, w której oświadcza
ją, że odmawiają przewozu 
broni 1 amunicji do Korei i 
domagają sie nowych wybo
rów do władz zwlazkowyeh. 
Mimo represji ze strony poli 
cji japońskiej 1 amerykań
skich władz wojskowych, 
walka marynarzy Japońskich 
i robotników portowych 
trwa.

Ruch obrońców pokoju ogar
nia coraz szersze rzesze społe^ 
czeństwa krajów marshallow- 
skich. Potężna akcja zbleran‘a 
podpisów pod apelem Sztokholm 
skim—ten wielki światowy ple
biscyt pokoju — stała się po
tężną międzynarodową demon
stracją wszystkich ludzi dobrej 
woli. Nie zagłuszy wielkiego 
głosu bojowników, walczących 
o pokój, łoskot bomb amery
kańskich. rzucanych na cywil
ną ludność Korei. Cyniczna, 
zbrodnicza agresja amerykań
ska na Koree stała się dla bo
jowników o pokój Jeszcze Jed
nym alarmującym sygnałem, 
że o pokój nie wolno prosić, 
trzeba go wywalczyć.

Nasz plan 6-letni w ogólnej 
ofensywie walki o pokól, 1est , 
jednym z ważnych ogniw teł 
ofensywy. Prawdę te trzeba u- 
śwladomić wszystkim człon
kom naszego Związku i pamię
tać, że musimy po pierwszet 
pracować, po drugie: pracować, 
po trzecie: pracować.

Kończąc swe przemówienie 
gen. Jóżwiak stwierdza:

„Masy pracujące Polski, Ich 
awangarda — klasa robotnicza 
ze swym sztabem bojowym — 
Polską Zjednoczoną Partia Ro
botnicza staczała Już niejedną 
bitwę i wyrrywała. Wygrywa
ła dzięki ofiarności i entuzjaz
mowi mas nracujacrch ,dzjekl 
niezniszczalnym siłom rado
snej, twórczej energii, jaką ro
dzi wyzwolenie klasy robotni
czej spod ucisku kapitału. I tę 
naszą wielką bitwę o plan 6- 
ł»tni, o szczęście nnszej ojczya- 
-y, o nokói — nod w-dzą nau
czyciela proletariatu świata 1 
chorążego pokoju — Wielkiego 
Stalina — wygramy”«



Załoga SPB wciela w życie cyfry 6-ietniego Planu
kierownictwu o niepełnym I ne wykorzystanie maszyn jest 
wykorzystaniu urządzeń. realizacją wytycznych V Nie

wiedzą oni, że walka o peł-1 num.

Korz/stamv i doświadczeń radzieckich

Warsztaty Technicznej Obsługi Rolnictwa wykonały plan 
ia miesiąc lipiec w 130 proc.

Do realizacji planu przyczynił się m. inn. tow. Chmiel 
Stefan.

Tow. Chmiel pracuje w warsztatach w charakterze szlifie- 
za dopiero od 3-ch miesięcy.

Jest przodownikiem pracy —wykonuje przeciętnie 256 
proc normy.

Tow. Chmtiel jest aktywnym członkiem Partii. Swoją po
stawą mobilizuje innych do wielkich zadań sześcioletniego 
planu.

— Specyficzny charakter naszego przedsiębiorstwa — 
mówi tow. Chmiel — które jest nastawione w zasadnie na 
wykonywanie zleceń — zobow iązuje nas tym bardziej do 
wzmożenia wysiłków w walce o realizację wytycznych V Plenum.

Szczególną uwagę winniśmy zwróaić na zaopatrzenie.
Nasze przedsiębiorstwo nie wykonało planu w II kwarta

le, ponieważ brak było części zamiennych, Musimy uspraw
nić dostarczenie części za miennych a co najważniejsze, 
starać się w miarę możliwości kompletować i odnawiać je 
we własnym zakresie.

Dla przykładu: hartowanie łożysk wału głównego oraz 
idtwarzanie panewek potrafiliśmy wykonać sami.

Opieka nad maszynami 1 odpowiednie kształcenie ludzi — 
oto warunki wykonania sześcioletniego planu na naszym od- 
niinku. .“

Jon Przyfuski, student Szkoły Inżynierskiej w Szczecinie

Kończyć studia we właściwym terminie 
— oto nasze zadanie

V Plenum Komitetu Cen
tralnego PcCsldej Zjednoczo
nej) Partii Robotniczej posta 
wiło przed młodzieżą studiu
jącą poważne zddania.

Naszym zasadniczym obo
wiązkiem jest ■ obecnie termi
nowe kończenie studiów — 
musimy już w najbliższym 
czasie zasilić kadry specjalis
tów socjalistycznego przemy
słu.

Wyższe techniczne uczelnie 
muszą w planie sześcioletnim 
wyszkolić co najmniej 55 tys. 
inżynierów.

Zadania V Plenum zobowią
zują nas studentów, a zwlasz 
cza naszą organizację — ZAMP 
do systematycznej walki o o- 
becność na wykładach ' i ćwi
czeniach.

Socjalistyczna dyscyplina pra 
cy w przedsiębiorstwach i za
kładach produkcyjnych obowią 
zuje również młodzież studiują 
cą. O tym każdy student musi 
p miętać.

Opierając się na wytycznych

\'a podwómi zakładu stoją du- 
i czerwone cysterny napełnione 
fn są.

Ob. KAZIMIERZ WINIARSKI Z 
„"uciiril" lakierniczej sprawdza 
g ‘owość urządzeń.

— Praca nasza, — mówi on, — 
jest w dużej mierze zmcchanlzo 
wnna, ale dopiero zastosowanie 
katalizatorów pozwoli nam na 
przygotowanie reakcji, a tym sa
mym na skrócenie cyklu produK 
cyjnego, który trwa obecnie od 33 
do 34 gadzin.

Ob. Winiarski obsługuje „kuch
nię" lakierniczą. Na kursach szko 
lenia zawodowego nabył nlezbęd 
ne, fachowe wiadomości 1 teraz 
daje sobie doskonale radę.

— Najważniejsze towarzyszu — 
to dbać o urządzenia. Maszyna, 
kompresor wymagają opieki, aby 
nie było przerw w pracy.

Spółdzielnia „Chemik" w Szcze

V Plenum, przodujący oddział 
studentów — Związek Akade
mickiej Młodzieży Polskiej po 
winien:

1. Postawić na kołach ZAMP 
zagadnienie kontroli pos
tępów w nauce.

2. Wzmocnić pracę Zespołów 
Samopomocy w Nauce jako 
bazy oddziaływania na ca
łą młodzież studiującą.

3. Pomóc w utworzeniu w 
myśl zaleceń Ministerstwa 
Szkół Wyższych j Nauki 
zespołów katedr dla lep
szego i pełniejszego przy
gotowania fachowego stu

dentów.
4. Podnieść poziom narad wy 

twórczych, przekształcić je 
w narady robocze.

Odpowiednie powiąza
nie studiów z potrzebami 
planu sześcioletniego jest 
gwarancją tego, że absol
wenci naszej uczelni zos
taną racjonalnie wykorzys
tani w poszczególnych sek
torach naszej gospodarki.

Spółdzielnia pracy „Chemik"
rozszerza plany produkcyjne

clnle poszczycić się może dużymi 
osiągnięciami.

PLAN ZA I PÓŁROCZE WYKO
NANY ZOSTAŁ W 132 PROC. — 
Załoga walczy o zwiększenie wy
dajności, której wzrost w llpcu 
dał pól miliona zł. oszczędności.

NOWY, WIĘKSZY PLAN
— Rozszerzyliśmy nasz plan rocz 

ny — mówi ob. BEKIER — kierów 
nlk administracyjny — 1 przewi
dujemy, te wartość dodatkowej 
produkcji będzie wynosiła około 
100 miln. zł.

Poza tym staramy się zastoso
wać wszystkie usprawnienia 1 po
mysły naszych racjonalizatorów:

Na stole dyrektora oddziału leży podłużna kartka papieru 
następującej treści:

Dyrekcja Centralna SPB składa serdeczne gratulacje 
wszystkim pracownikom oddziału Szczecin, którzy przyczy
nili się do zajęcia trzeciego miejsca we współzawodnictwie 
międzyoddziałowym za I kwartał 1950 r.

Dzięki osiągnięciom I kwartału br. — SPB w Szczecinie 
wysunęło się na III miejsce w Polsce...

...na podstawie naszych do
świadczeń uzyskanych przy bu 
dowie potokowca w Żydow- 
cach, załoga nasza rozpoczęła 
3 sierpnia br. budowę budyn
ku administracyjnego na na
brzeżu „Ewa" w porcie szcze
cińskim.

Budynek ten w stanie suro
wym będzie gotów 15 bm.

To nie jest tylko metoda 
szybkościowa, towarzyszu — 
to jest nasz stały obecnie sy
stem pracy. Tak nauczyliśmy 
się budować.

Dyrektor Wolski mówi da
lej:

...poważny wzrost wydajno
ści pracy w naszym przedsię
biorstwie osiągnięty został dzię 
ki znacznej mechanizacji ro
bót i współzawodnictwu pracy.

Robotnicy z brygady Biały- 
szewskiego, Potyrańskiego, Si
korskiego 1 inni skorygowali 
stare normy w budownictwie, 
a dziś wykonują już 200 — 300 
proc, nowych norm.

Potokowy system pracy jest 
u nas obecnie stosowany wszę
dzie...

To, że robotnicy z brygady 
Bialyszewskiego odmówili zej
ścia z budowy podczas desz
czu, by nie opóźnić terminu 
wykonania zobowiązania dla 
uczczenia Święta Odrodzenia, 
świadczy jednocześnie o głębo 
kim uświadomieniu naszych

Dobrze pracę zorganizować, 
dać niezbędny sprzęt, 

dostarczać na czas materiałów
8 lutego br. załoga SPB pod

jęła zobowiązanie wykonania 
planu rocznego w przeciągu 9 
miesięcy...

Rewizja planu dokonana 
przez robotników SPB, oparta 
o poważny wzrost wydajności 
pracy w tym przedsiębior
stwie, jest przetwarzaniem w 
czyn założeń rozszerzonego pla 
nu 6-letniego na odcinku bu
downictwa.

W pracy robotników SPB zro 
dziły się nowe formy, nowe 
metody, które torowały sobie 
drogę w walce z rutyn lar- 
stwem i samouspokojeniem.

Kiedy załoga SPB rozpoczy
nała pracę przy budowie bur
sy w Żydowcach systemem po 
tokowym, byli jeszcze tacy 
malkontenci, którzy twierdzili, 
że taki system pracy jest nie
możliwy, że trudno będzie wy
konać plan roczny w ciągu 9 
miesięcy.

Malkontentów zmiotła rzeczy 
wistość.

Jesteśmy pewni, że w II 
kwartale wysuniemy się na 
jedno z pierwszych miejsc w 
Polsce — mówi tow. Garbacz, 
sekretarz organizacji partyj
nej.

Potokowy system pracy w 
Żydowcach został rozszerzony 
na wszystkie zespoły robotni
cze. >

ŁUCZAKA, RUTKOWSKIEGO oraz 
WYROMBELSKIEGO.

Oszczędności uzyskane przez u- 
sprawnlenie transportu lakierów 
za pomocą pompy i kranu, zasto 
sowane przez tow. tow. RUT
KOWSKIEGO 1 ŁUCZAKA, wyno
szą 2,5 roboczo-godzlny na jedną 
tonę produktu.

Spółdzielnia nastawia się na wy 
twarzanie pollpckostów, farb 1 past, 
które są niezbędne dla gospodarki 
naszego województwa.

Dla wykonania rozszerzonego 
planu, załoga przygotowuje odpo
wiednie warunki 1 przenosi przed 
slębforstwo do większego gmachu 
przy ul. Powstańców, stara się o

Stał się on systemem we
dług którego pracują wszyst 
kie załogi SPB.

— My inaczej nie umiemy 
pracować — potwierdza maj
ster Kowalczykiewicz.

Aby mieć pewność, że zobo
wiązanie zostanie wykonane, 
trzeba stworzyć załodze wa
runki pracy. To znaczy przede 
wszystkim dobrze pracę zor
ganizować, dąć niezbędny 
sprzęt, dostarczać na czas ma
teriałów. A zaopatrzenie w 
SPB zdało egzamin.

Ze sprzętem było ciężko. Na 
początku roku sprzęt nie był 
całkowicie przygotowany I był 
w znacznej mierze nieprzydat
ny do użytku.

Później otrzymano kilka jed 
nostek z Centrali, wyremonto
wano stare urządzenia. Po raz 
pierwszy przy budowie w Ży
dowcach zastosowano transpor 
tery.

— A co najważniejsze — wy 
jaśnia tow. Garbacz — nie do 
puszczamy do przestojów ma
szyn.

Transporter czy winda nie 
może stać na placu w oczeki
waniu rozpoczęcia budowy w 
w tym miejscu, jeżeli na in
nym placu budowa już się roz
poczęła. To samo jest z in
nymi urządzeniami.

Robotnicy często sygnalizują

urządzenia oraz zabezpiecza ter
minów dostawy materiałów.

WYKONAMY NOWE ZADANIA

...Od kilku tygodni pracuje w 
spółdzielni ob. STANISŁAW SŁO
WIŃSKI. Za okres ten wykazał się 
sumienną pracą. Pracuje również 
w „kuchni" lakierniczej.

W sąsiednim dziale robotnica 
STEFANIA MAJEWSKA pracująca 
przy produkcji wosku do pasów, 
jest przodownicą pracy.

— Uchwały V Plenum KC na
szej Partii zwróciły baczną uwagę 
na zagadnienie rozwoju przemys
łu chemicznego — mówią. Również 
1 mniejszym przedsiębiorstwom te
go typu przypada ważna rola.

— W wykonaniu zadań planu 
sześcioletniego będzie miała swój 
wkład również 1 nasza spóMzIel- 
nla. (S. P.)

ludzi, o ich zapale do pracy.
W tym tkwi właśnie źródło 

uchwał V Plenum: we wzro
ście wydajności pracy, w no
wych możliwościach, jakie za
istniały dzięki nowym meto
dom pracy, w entuzjazmie kla
sy robotniczej, a między inny
mi i naszych robotników SPB.

Tow. Jerzy Wroński rac
jonalizator z SPB skon
struował aparat do wykry 
wania trasy kabla podziem 
nego. Na zdj.: tow. Wroń- 

. ski bada trasą kabla.

Jako jeden z warunków wy
konania planu 6-Ietniego, pod
kreślona została konieczność 
korzystania z bogatych do
świadczeń radzieckich Racjo
nalizatorzy z SPB wzorują 
się na nowatorach i racjonali
zatorach radzieckich.

Tow Jerzy Wroński skon
struował na podstawie pod
ręcznika radzieckiego aparat 
do wykrywania trasy kabla 
podziemnego oraz zwarć 1 
przerw w kablu.

Majster Roman Kozik wy
myślił stojak do rusztowań we 
wnętrznych oraz wózek do 
przewozu szkła.

Inż. Ignacy Kuchciński pra
cuje nad konstrukcją łożysk sa 
mochodowych. Poza tym wpły 
nęło do wydziału motoryzacji 
szereg innych wniosków.

Dzięki takim usprawnie
niom, mechanizacji robót i do 
brze funkcjonującemu zao
patrzeniu normy budowlane w 
naszym przedsiębiorstwie są sy

W Powszechnym Domu To
warowym w Szczecinie, od sa
mego rana do późnych godzin 
wieczornych panuje ożywiony 
ruch. Z każdym miesiącem roś
nie liczba kupujących w na
szym PDT. W porównaniu do 
ubiegłego roku, w przeciągu 7 
miesięcy br. liczba klientów 
wzrosła kilkakrotnie.

Rosną zadania socjalistyczne
go handlu, wzrasta stopa życio
wa mas pracujących, a z n'ś 
pyt na towary.

O tych rosnących zadaniach 
uspołecznionego handlu mówio 
no na V Plenum Komitetu Cen
tralnego PZPR. Zabierający 
głos w dyskusji, Minister 
Handlu Wewnętrznego, tow. 
Dietrich powiedział:

— Zadania stojące przed, han 
dlem wewnętrznym, przewi
dziane w planie 6-letnim, są o- 
gromne. Handel w 1955 roku

będa’e stanowił potężny aparat 
w całokształcie gospodarki u* 
spolccznionej, aparat składają
cy się z dziesiątek tysięcy punk 
tów sprzedaży, odpowiedzialny 
w całym tego słowa znaczeniu 
za zaopatrzenie świata pracy...

— Plan 61etir, — wyznacza 
1 naszej placówce poważne za
dania. Jesteśmy jednym z naj
większych w województwie 
punktów sprzedaży detalicz
nej, a zaopatrywanie milionów 
klientów rocznie, nakłada na 
nas poważne obowiązki.

— Musimy przede wszyst
kim dobrze znać potrzeby kon
sumenta i dostarczaj światu

stematycznie przekraczane. 
Tow. tow. Potyrański, Sikor
ski, Białyszewski, Rybarczyk a 
za nimi cała rzesza innych zre 
wolucjonizowali nasz styl pra
cy — mówi tow. Pluta.

— Ludzie radzieccy są dla 
nas przykładem, w jaki spo
sób zwalczać przeszkody i trud 
ności na naszej drodze. Uczy
my się od nich, jak budować 
socjalizm. Nasz racjonalizator 
Wroński także się od nich du
żo nauczył.

» • *
...Na nabrzeżu „Ewa” wre 

praca. Robotnica Stanisława 
Sermanowicz ze wsi lubelskiej 
zręcznie przesiewa przez „sito” 
piasek. Robotnicy skończyli o- 
statnie prace przygotowawcze.

Fundamenty nowej budowy 
rosną w górę.

Załoga SPB wciela już w 
życie Imponujące cyfry 6-let^ 
niego planu.

S. Pol

— Grzeczność i uprzejmość 
w obsłudze klientów winny 
stać się cechą każdego pracnw" 
nika uspołecznionego handlu. 
Niewiele będzie w»rte wyko" 
nywanie planów w naszym za
kładzie, jeśli ludzie pracy nie 
będą uprzejmie obsługiwani, 
jeśli sprzedawczynie nie będą 
dbać o to, aby każdy kupujący 
wychodził ze sklepu zadowoio* 
ny.

— Kulturalna obsługa kupm 
jących — oto jedno z pował" 
nych zadań, o które nasza za" 
łoga, będzie przy wykonywa" 
nlu planów systematyczni* 
walczyć.

Podstawowym war linkiem naszego zwycięstwa jest, aby każdy człowiek 
pracy w Polsce sial się świadomym współtwórcą Planu 6 - 9

Wykonamy Plan 6-letni!

— Jest jeszcze jedno zagad
nienie, którego nie można pla
nować w cyfrach, a które zało
ga PDT musi wziąć pod uwagą 
cłhcąo wykonać zadania planu 
6-letniego. Zagadnieniem tym 
jest uprzejma obsługa klien
tów.



Plan 6 - letni 
to wielki bój polityczny

6-letni Plan budowy pod 
•taw aocjalizmu, obok wielkie 
go entuzjazmu pracy, który 
wzbudził w masach członkow
skich partii, w klasie robotni
czej 1 ludności pracującej Pol- 
•kl, wzbudził również wśród 
Wielu nastroje beztroski i sa- 
moupojenfa.

Porwani potęgą 1 monumen 
talnością zadań, które stawia 
Plan 6-letni, porwani rozma
chem finansowym jego wkła
dów Inwestycyjnych (6 bilio
nów zł., czyli 6 tysięcy miliar 
dów przeznacza on na same in 
westycje), oczarowani wizją 
pięknej, socjalistycznej War
szawy, którą plan roztacza, 
wielu skłonnych jest często 
zapomnieć i nie myśleć o tym

Skąd biorcą się owe nastro
je upojenia' i beztroski, owe
— jak je oki-eślił tow. Minc
— nastroje niedzielne przy o- 
mav’’.tniu t&’k trudnego zada
nia,'jaKiifa jest Plan 6-letni?

Niewątpliwie plan nasz jest 
Imponujący i musi wywołać 
zachwyt w sercu każdego pa
trioty 1 przyjaciela Polski Lu
dowej, a tym bardziej w ser
cu członka partii. I wcale nie 
idzie o to, aby zachwyt ten 
pomniejszać lub tępić. Prze
ciwnie, należy go szerzyć w 
masach.

Jeśli jednak u niektórych 
towarzyszy nastroje niedzielne 
biorą górę i przesłaniają owe 
przeszkody, to dzieje się tak 
dlatego, że towarzysze ci 1 or
ganizacje partyjne, skupiając 
swą uwagę na zagadnieniach 
gospodarczych, nie widza ro
boty wroga, usiłującego zer
wać nowe normy w budowni
ctwie, obniżyć wydajność pra
cy, podważyć socjalistyczną dy 
•cypline pracy i w ten sposób 
odrywają te zagadnienia gos
podarcze od walki klasowej i 
ogólnej sytuacji politycznej. 
I tu leży główne źródło owych 
szkodliwych nastrojów nie
dzielnych i samoupojenia, któ 
re tak ostro potępił tow Minc 
na konferencji organizacji sto 
łecznej.

Plan 6-letni 
to wielka bitwa 

polityczna w walce 
o soclallzm

Jax przedstawia się sytua
cja w rzeczywistości? Przed
stawia się ona następująco:

1— poza Związkiem Radziec 
kim. poza Polską I krajami de 
mokracji ludowej, stanowiący 
ml razem zwarty, sociabstycz 
ny obóz, istnieją i działają 
wrogie, imperialistyczne siły 
których ośrodkiem kierowni
czym jest imperializm amery
kański. O tym nie wolno nam 
ani przez chwile zapomnieć.

2 — Polska nie stanowi wy 
spy. wyłączonej ze sfery dzia 
łania wroga klasowego. By- 
łoz-o najwyższą naiwnością po 

,t —lz’ć, te imperializm 
. 1 ’• "“.m spokof

ile to ciężkiej, codziennej pra 
cy trzeba włożyć, ile trudności 
przezwyciężyć, ile walk sto
czyć, żeby plan ten wykonać.

W ciągu sześciolecia trzeba 
będzie zwiększyć wydajność 
pracy w budownictwie o 85 
proc., a w przemyśle o 65 proc 
trzeba będzie obniżyć koszty 
własne w budownictwie o 26 
proc., a w przemyśle o 17 proc, 
trzeba będzie z ogólnej sumy 
6 tysięcy miliardów złotych, 
przeznaczonych na Inwestycje, 
wygospodarować połowę — 8 
tysiące miliardów. To znaczy, 
trzeba będzie wydobyć je u- 
sprawn leniem pracy, zwfększo 
ną wydajnością maszyn, zao
szczędzić je na surowcach, na 
paliwie, na smarach itd.

nie budować Plan 6-letni i nie 
będzie usiłował wtrącić się do 
naszych spraw wewnętrznych 
przez dywersję, prowokacje 1

Zasłużyła na upomnienie
Dnia 3.VI zamieściliśmy notatkę, w której 

zapytywaliśmy, dlaczego kierowniczka szkoły 
w Płótnie (pow. Pyrzyce) w sposób arogancki 
zwraca się do ludzi, którym jako nauczycielka 
powinna swoim zachowaniem służyć za wzór.

Kuratorium Okr. Szkolnego po przeprowa
dzeniu dochodzenia komunikuje: „Ob. Nowak 
Władysławie, kierowniczce szkoły w Płótnie, 
za Jej nieodpowiednie zachowanie udzielono 
upomnienia.

Dwa kioski MHD 
na plaży w Głębokiem 

Notatka nasza z dnia 10.VI wskazywała na 
konieczność utworzenia w Głębokiem placówki 
handlu uspołecznionego. Departament Han
dlu Wewnętrznego , w odpowiedzi przysłanej 
do Redakcji na wyżej wspomnianą notatkę za 
wiadamla: od dnia 2.VII uruchomiliśmy na 
plaży w Głębokiem dwa kioski MHD.

Gdzie są radia?
Od dawna noszę się z zamiarem kupienia 

radioaparatu. Jestem kawalerem, mieszkam 
sam, radioodbiornik produkcji na przykład 
„Tesla”, bardzo by mi uprzyjemnił wypoczy
nek. Toteż bardzo się ucieszyłem, gdy na jed
nej z wystaw Serwisu Radiowego zobaczyłem 
napis:: „To nie sen lecz rzeczywistość — za 
1.000 zł. miesięcznie można być posiadaczem 
radioodbiornika". Słyszałem, że już wielu lu
dzi skorzystało z tego udogodnienia. Pełen na 
dziel udałem się i ja do sklepu. I od tego dnia 
otrzymuję wciąż tę samą odpowiedź: „Radio
odbiorników nie ma. proszę przyjść za ty
dzień... proszę przyjść po pierwszym.. Minął 
już pierwszy i nie jeden tydzień, a ja nada' 
nie słucham radia, ponieważ nie mogę go 
nigdzie nabyć. J.H.

W tej samej sprawie pisze drugi nas« czy
telnik ob. W. D. Redakcja wraz z obu czytel
nikami czeka na wyjaśnienie CHPEi

f»wtamv dlaczego ’
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...właściciel restauracji w Człuchowie ob. 
Szyszko spekuluje jawnie, pobierając opłaty 
za ohtrdy popularne w wrsokości ceny obia

dów klubowych, a władze dotychczas nie za
jęły się tą sprawą?

...Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłop
ska” w Resku nie posiada w sprzedaży nie
zbędnych artykułów spożywczych jak mąka i 
cukier mimo, że zapotrzebowanie jest duże 1 
nie ma tu innych sklepów spożywczych?

...PGR Łosośnica. Zespół Radzlm w pow. ło- 
hezkim, nie wypłacił należności za pracę swe
mu byłemu pracownikowi Tadeuszowi Gra
bińskiemu, pomimo, że pięciokrotnie przy
jeżdżał on w tej sprawie do Łosośnicy?

Ob. Grabiński mieszka obecnie w PGR Mięt 
no gm. Dąbrowa pow. Nowogard i tam też po 
winien Zespół Radzlm wysłać natychmiast 
pieniądze.

Odpowiedzi Redakcii
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Ob. Krzyżewski Józef — Wałcz. —Napiszcie 
czy otrzymaliście już zasiłek rodzinny po na
szej interwencji.

Ob. Białkowski Stefan — Turzno — pow. 
Wałcz i ob. Zygmunt Mieczysław Szczecin — 
Skolwin. Czy otrzymujecie już regularnie 
„Głos Szczeciński”?.
Ob. Rynarzewski Henryk 1 Biel Tadeusz — 
Szczecin. Zapewne otrzymaliście już należność 
za nadliczbowe godziny.

Ob. Mojsych, Wyszyński i Bolek — Szczecin 
byczymy Warp powodzenia w pracy na no
wych stanowiskach.

Ob. Lucjan Karsznia — Lipiany. — Przeka- 
~aną Wam przez Ubezpleczalnlę Społeczną w 
Szczecinie sumę 5.000 zł. na pewno już otrzyma 
liście. Ubezpieczalnia Społeczna zwróciła się 
jednocześnie do ekspozytury w Lipianach z 
żądaniem podania wysokości Waszych zarob
ków celem wypłncenia Wam całej należności 
za nadliczbowe godziny.

Ob. Muszyńska Zofia — Gryfice. — Zawia
domcie nas, czy wvp'acono Wam wszystkie 
należne Wam pieniądze.

Ob. B. Nazimowska. — Wypadek przez Was 
opisany dotyczący nieodpowiedniej adnotacji 
przeiazdu, przez konduktora w mieś bilecie 
tramwajowym nie jest odosobniony. Dyrekcja 
MZK walczy z tym niedopatrzeniem przez sta 
łe Instruowanie konduktorów. Ciągły jednak 
przypływ nowych kadr do M.Z.K sprawia, 
że wrpadkł takie jeszcze się zdarzają.

szkodnictwo. Imperialiści ro
zumieją, że wzmocnienie sił 
socjalizmu w Polsce, lub w 
innym kraju jest jednocześnie 
wzmocnieniem sił postępu 1 
pokoju w Anglii, we Wło
szech, Francji i Ameryce. 
A zejść z areny historii nie 
myślą ci panowie 1 nie mają 
zamiaru. Muszą więc przeciw
działać 1 szkodzić rozwojowi 
naszej gospodarki 1 państwa.

3 — Imperialiści mogą zna
leźć i mają sojuszników w na 
szym kraju dla przeprowadze
nia swoich nikczemnych pla
nów i zamierzeń. Są nimi: 
rozbltki klas kapitalistycznych 
i obszarniczych, resztki wuere- 
nowców I podziemia, bogacze 
wiejscy i spekulanci miejscy, 
reakcyjna część kleru, szpie
dzy i agenci nasłani do kraju.

To jednak, czy i w jakim 
stopniu Imperialistom uda się 
wykonać swoje zamierzenia, 
to już zależy od nas — od par-

Bogacze wiejscy ukrywali
bezprawnie przywłaszczone maszyny
LODŹ (PAP). W kilku powia 

tach woj. łódzkiego organa kon 
troll społecznej, składające się 
z chłopów mało i średniorol
nych, zdemaskowały bogaczy 
wiejskich, którzy ukrywali du
żą liczbę silników spalino
wych i młocarń bezprawnie 
przywłaszczonych z majątków.

M. in. w pow. piotrkowskim 
ujawniono w gospodarstwach 
bogaczy wiejskich 24 silniki 
spalinowe i 8 mlocarnl z silni
kami, na które nie posiadali 
oni prawa własności.

U bogacza wiejskiego Stani
sława Lorenckiego w osadzie 
Zamoście pow. radomszczań
skiego wykryto przechowywa
ny w stodole samochodowy mo

tii, od klasy robotniczej, od 
mas pracujących.

Świadomość I czujność, bez 
pośredni związek a masami, 
znajomość terenu I ludzi, kon 
trola wykonania uchwal po
wziętych, nie tracenie z oczu 
wroga klasowego — oto czego 
nam potrzeba I co Jest ko
niecznym warunkiem dla po
krzyżowania zamierzeń impe
rialistycznych i realizacji na
szych zadań;

Stąd wyrasta decydująca 
rola partii w walce o Plan 
6-letni. Stąd wyrasta zadanie 
postawione przez tow Minca 
delegatom konferencji war
szawskiej: upolitycznić poziom 
pracy dzielnic 1 organizacji sto 
łecznej, pogłębić polityczne 
wychowanie mas. I na tym 
polega sens hasła że walka o 
Plan 6-Ietnl jest wielkim bo
jem politycznym.

Jerzy Nawrot

tor spalinowy, przystosowany 
do młocki oraz młooarnie sze 
rokomłotną z wialnią. W Go- 
dzinowie pow. skierniewickie
go bogacz wiejski Petrykowski 
ukrywał w sianie 2 motory spa 
linowe oraz kilka zrabowanych 
w 1945 r. na ziemiach zachod
nich maszyn rolniczych.

Większość wykrytych przez 
organa kontroli społecznej ma
szyn rolniczych 1 motorów spa
linowych nie była w ogóle u- 
żytkowana.

Obecnie maszyny przydzielo
no Spółdzielczym Ośrodkom 
Maszynowym, gdzie będą słu
żyć chłopom małorolnym i 
średniorolnym .

Wynikł wykonania planu gospodarczego ZSRR na II 
kwartał 1950 r. — wielkim sukcesem pokojowej pracy.

Na zdj. wykres wzrostu produkcji surówki w II 
kwartale 1950 r. w porównaniu s odpowiednimi okresa
mi lat poprzednich (w procentach).

Powstała nowe soółdzielnle produkcy»n°
na wsi szczpdfisklel

Jak gromada we Wrześcicach 
utjhryia i uniesikodliulła 
wroga SDółdzielczości produkcyjnej Pioruna

Gdyby jeszcze miesiąc te
mu powiedziano, że Piorun 
z Wrześcic jest wrogiem 
spółdzielczości, nikt by w to 
nie uwierzył.

Ale ostatnio cała sprawa 
wyszła na jaw, odsłoniło się 
właściwe oblicze Pioruna.

Kiedy rozpoczęto w Wrześ 
clcach mówić o organizowa
niu spółdzielni produkcyj
nej, kiedy zaczęły odbywać 
się w tej sprawie pierwsze 
zebrania. Piorun brał w nich 
udział, a nawet występując 
w dyskusji mówił, że dobrze 
byłoby i w Wrzęścicach zało
żyć taka spółdzielnię, że to 
pomogłoby w pracy,'że z bo
gaczami 1 reakcjonistami 
trzeba walczyć.

Piorun miał także swoich 
kompanów, takich jak Nowa 
kowski, Grzybak i inni. O- 
czywlścle 1 oni byli „za“ spół 
dzielnią i jaomstowali na bo
gaczy i reakcjonistów. O 
tym, że Grzybak ma własny 
młyn i wyzyskuje dwóch pa
robków, że Nowakowski to 
stary przedwojenny „grana
towy" Dolidant, nie wspomi 
nało sle. Sam Piorun ziemi 
dużo nie miał, uprawiał po 
kolei kilka działek, które po 
tern zostawiał innym, które 
jednak dawały mu nie mały 
dochód, a poza tvm jeszcze 
pracował w gminie.

Wieczorami grupa Pioru
na zbierała się u któregoś z 
nich w domu na pijatyki, 
które zasłynęły już w całej 
gminie. Wódka lała się stru
mieniami, kompania Pioru
na nonUała z narzekaniem 
na dzisiejsze „ciężkie" czasy, 
na biede 1 na czarna przysz
łość. a potem naicześciel luż 
w nocv. zarriaczonymi kłosa
mi wvła... nobożne pieśni. U- 
rządzano takie hulanki na1- 
cześclej akurat wtedy, gdy 
miała przviechać ekipa ro
botnicza, albo gdy miało sle 
odbyć zebranie gromadzkie 
Dochodziło nawet do tego, że 
starano sle upić sekretarza 
organizacji nartv1ne| i od
ciągnąć go od zebrania. Ale 
na tvm nie koniec. Piorun 
nrzed zebraniem urządzą’ 
kłótnie 1 bójki. Jednego wie 
czoru noNł widłami starego 
inwalidę wojennego Percza- 
ka.

Ale wreszcie pękła struna

którzy dotąd cierpliwie zno
sili te wszystkie wybryki Pio 
runa, teraz zaczęli wypomi
nać jemu i jego koleżkom 
to wszystko, co robili oni 
przez kilka lat, pokazali całą 
ich krecią 1 wrogą robotę.

To, że chłopi Wrześclo 
zdemaskowali Pioruna, nie 
Jest wcale przypadkiem. 
Przez długie miesiące zimo
we na zebraniach Podstawo
wej Organizacji Partyjnej 
przerabiano szkolenie pierw 
szego stopnia. To więc prze
de wszystkim 1 zdrowy, 
chłopski instynkt pomogły 
dojrzeć im, że wszystko co 
robi Piorun 1 Jego klika nie 
Jest przypadkiem, że Jest to 
zorganizowana, świadoma ro 
bota.

Pioruna wygnano z zebra
nia. Pluta, delegat Zarządu 
Powiatowego ZSCh, w dal
szym ciągu wyjaśniał po
szczególne punkty statutu 
spółdzielni produkcyjnych. 
Jeszcze długo w nocy toczy
ła się dyskusja nad statu
tem. Pytano o różne sprawy. 
Pytania były szczere, ale kry 
ła się w nich Jeszcze nie
pewność. Pluta odpowiadał 
wyczerpująco na każde pyta 
nie. Na trzecim zebraniu 
chłopi podpisali statut Rol
niczego Zespołu Spółdziel
czego.

Pierwszy podpisał statut 
małorolny chłop Młyński Sta 
nlsław, potem jego stary oj
ciec 1 żona, a następnie ko
lejno kładli podpisy wszyscy 
mieszkańcy gromady.

Dzisiaj spółdzielnia pro
dukcyjna w Wrześcicach roz 
poczyna dopiero prace. Jesz
cze w tym roku spółdzielcy 
zbierała indywidualnie po
raź ostatni zboże, ale wleczo 
rami obraduje zarząd spół
dzielni, opracowuje sle ola
ny siewów Jesiennych i plan 
’organizowanla hodowli. 
Wieś Wrześclce wstenule 
dziś na nową drogę. Wróg 
spółdzielni Piorun 1 Jego ko
leżkowie stracili posłuch w 
gromadzie, spółdzielcy poz
byli sle • zamaskowanego wro 
"a. który psuł im robotę, 
który chclał za wszelka cene 
odciągnąć ich od zało+enJa 
spółdzielni produkcyjnej. 1e- 
dynej drogi do lepszego Ju
tra. ;

J, Pa w.

Realizacja Planu 6-letniego wymaga 
wysokie! świadomości mas pracu*ecvch

rokratyzmem. z dywersją wro 
ga, z jego rozk.adową propa
gandą, z Jego agentami i szpie
gami, których usiłuje on na
słać do naszych budowli i fa
bryk.

Tymczasem nie mało Jest lu 
dzi, a wśród nich aktywistów 
gospodarczych i partyjnych, 
dyrektorów fabryk, sekretarzy 
dzielnic, którzy zachwycając 
się Imponującymi liczbami 
planu, nie patrzą nań jako na 
ciężki bój polityczny. Nastroje 
takie znalazły swój wyraz w 
szeregu wystąpień towarzyszy 
na niedawno odbytej konferen 
cji warszawskiej naszej partii. 
Są to szkodliwe 1 niebezpiecz
ne nastroje. Demobillzują one 
bojowość działacza, usypiała 
jego czujność polityczną. Zde
cydowana walka z tymi nastro 
Jami jest jednym z ważnych 
politycznych warunków zwy
cięskiego wykonania planu.



Brak czujności • klasowej 
w gromadzkiej i gminnej organizacji partyjnej 

przyczyną długotrwałej, wrogiej działalności kułaka Kutenia z Rakowa

W Koszalinie ukonstytuowało się Prezydium 
Wojewódzkiego Komitetu Obrońców Pokoju

Przez blisko pięć lat w gro 
madzie RAKOWO (gmina Łu 
bowo, powiat szczecinecki) że
rował na cudzej pracy i pano
szył się bogacz wiejski, wyzy-> 
skiwacz i zdzierca Mikołaj 
KUTEŃ. Kuteń przybył do Ra 
lloowa w 1945 r. Zajął dla siebie 
najlepsze mieszkanie, wybrał 
co lepszą ziemię, otrzymał in
wentarz żywy, maszyny i na
rzędzia rolnicze. Państwo dało 
mu pożyczkę na zagospodaro
wanie się. Kuteń miał wszelkie 
możliwości ku temu, by uczci
wie i rzetelnie pracować— ale 
wszak nie po to przybył do Ra 
kowa.

BEZWZGLĘDNY WYZYSK 
PAROBKÓW

I MAŁOROLNYCH 
CHŁOPÓW

Od samego początku Kuteń 
zatrudniał w swym gospodar
stwie kilku parobków, którzy 
pracowali na niego od świtu do 
nocy za liche wyżywienie — 
bez żadnej zapłaty. Gdy zaczę 
ły powstawać i rozwijać się na 
sze PGR-y, parobcy porzucili 
wyzyskiwacza i poszli do pra
cy w PGR, gdzie jako robot
nicy rolni znaleźli dobre warun 
ki bytu i pracy. Kuteń bynaj
mniej nie zmartwił się chwilo 
wym brakiem siły roboczej 1 
•zybko postarał się o nową. 
Wzbogacił się już wtedy dob 
rze. zdobył „pozycję" w gro
madzie. Układny, szafował pie 
niędzmi i Wódką na lewo i pra 
wo i pozyskał sobie „znajo
mych" i wielu kumotrów, zo
stał sołtysem gromady.

Gdy nie było już parobków, 
zaczął Kuteń oglądać się za 
mało i średniorolnymi chłopa
mi w swej gromadzie. Gdy ma 
łorolny chłop MICHALECKI 
znalazł się w trudnych warun 
kach materialnych, Kuteń przy 
brał obłudną maskę „dobrodzie 
ja" i zaproponował „pomoc" 
Michaleckiemu. „Odrobicie mi 
przy okazji kumie" —powie
dział wtedy kułak do Micha- 
leckiego. Ta „pomoc" drogo 
kosztowała Michaleckiego. Od 
tej chwili przez długi okres 
czasu wraz ze swą żoną i cór
ką pracował na kułaka. Kilka 
ha ziemi Michaleckiego poros
ło trawą, a kułak bogacił się 
coraz bardziej i coraz bardziej 
stawał się bezczelny i pewny 
siebie. Znalazł się ktoś w Rako 
wie, kto zameldował w Ubezpie 
czelni Społecznej, że Kuteń za 
trudnią siły najemne bez zgło
szenia ich w Ubezpieczalni. 
Ubezpieczalnia zbadała spra-* 
wę i przysłała Ku- 
teniowl nakaz płatniczy na 30 
tys. zł. Ale „pan sołtys" Kuteń 
był sprytny i chytry. Wziął 
wódkę, poszedł do gminnego in 
struktora i sprawę „obgadał". 
Potem upoił biednego Micha
leckiego i podsunął mu do pod 
pisu podanie.

Na wiosnę br. G. S. ZSCh 
rozdzieliła wśród chłopów Ra
kowa pożyczkę na kartofle se
lekcyjne do sadzenia. 10 q kar 
tofli przyznano Michaleckie
mu, lecz Michalecki ich nie o- 
trzymał — zagarnęły ję chci
we nienasycone łapy Kutenia. 
Gdy Michalecki dość miał już 
krzywdy doznawanej od kuła
ka, zażądał Wypłacenia mu na 
leżności za pracę. „Starczy to 
coś zjadł" — odpowiedział wtej 
dy kułak i wypędził chłopa.

Ostatnio Kuteń najął znów 
do pracy biedną wdowę SZY
LE wraz z córką. Córka Szyle 
miała jechać do szkoły ,,SP“,

Dlaczego robotnicy elektrowni białogarózkiej
nie otrzymują skierowań na wczasy?
My, robotnicy elektrowni bia. 

logardzkiej zwracaliśmy się 
już kilkakrotnie do Zw. Zaw. 
Energetyków w Szczecinie z 
prośbą o przyznanie nam kil
ku skierowań na wczasy robot 
nicze, w miesiącach tipcu i 
sierpniu.

Skierowań tych dotychczas 
nie otrzymaliśmy. Oddział Zw. 
Zaw. Energetyków w Szczeci
nie, już od dwóch miesięcy od
powiada nam, że nasz Zw. 
Zaw. miejsc na wczasach w 
tych miesiącach nie ma. Tym 
czasem, jak dowiedzieliśmy się 
ad delegata Zarządu Główne- 

Zw. Zaw. Energetyków.

ale chytry kułak „wytłuma
czył" jej, że w szkole nie bę
dzie jej dobrze, a u niego chy 
ba tylko „ptasiego mleka" jej 
zabraknie. I tak wdowa 
Szyle wraz ze swą 
córką za liche wyżywienie pra 
cowała długi czas na kułaka.

OSZUKIWAŁ PAŃSTWO 
LUDOWE I SWĄ 

GROMADĘ 
Kuteniowj wydawiało się jed 

nak, że wyzysk zatrudnionych 
u niego chłopów to nie dość 
szybka droga do wzbogacenia 
się. Zaczął więc oszukiwać ca
łą gromadę. Wiosną bież, roku 
gromada zwróciła się do Nad
leśnictwa L. P. w Piławie w 
sprawie dzierżawy pastwisk. 
Pieniądze na dzierżawę zebrał 
od chłopów Kuteń, ale ich Nad 
leśnictwu nie wpłacił, zatrzy- ■ 
mując je w swojej kieszeni.

Mało było Kuteniowi krzyw
dy gromadzkiej — zaczął więc 
oszukiwać Państwo Ludiowe. 
Przez cały okres swego , gospo 
darowania" w Rakowie płacił 
podatek tylko od 8 ha ziemi, 
podczas gdy użytkował ponad 
16 ha. W zeszłym roku kułak 
wymłócił ponad 100 q zboża,

ZE MOSIEM ILOŚCI MIESZKAŃCÓW KOSZALINA WIEII 
iść w parze wzrost ilości placówek handlu uspołecznionego 
i zakładów zbiorowego żywienia

Koszalin — miasto wojewódz 
kie posiada tylko dwie maleń
kie gospody i 2 bary: „Myśliw 
skl’’ 1 „Pod Okoniem”. Ogólne 
narzekania zarówno przyjezd
nych jak i mieszkańców Kosza 
lina sa skierowane pod adre
sem wszystkich gospód i ba
rów, a zwłaszcza pod adresem 
gospody przy ul. 1 Maja, której 
kierownictwo i obsługa załat
wia przede wszystkim swoich 
znajomych, Inni natomiast zmu 
szenl są zbyt długo oczekiwać 
na zamówione potrawy.

PAŃSTWOWY PRZEMYSŁ 
GASTRONOMICZNY 
W ŻÓŁWIM TEMPIE 
URUCHAMIA NOWE 

PLACÓWKI ZBIOROWEGO 
Żywienia

Dotychczasowa ilość jadło
dajni jest stanowczo nie wystar 
czająca dla Koszalina. Gospo
dy znajdujące się w mieście 
mogą tylko w 30 proc, pokryć 
zapotrzebowanie mieszkańców 
i przyjezdnych w Koszalinie. 
.Winna jak najszybciej wzro
snąć sieć placówek zbiorowego 
żywienia. Wprawdzie Pań
stwowy Przemysł Gastrono
miczny zaplanował uruchomie
nie jeszcze w br. czterech pla
cówek zbiorowego żywienia w 
centrum miasta, jednak organl 
zacja ich postępuje żółwim kro 
kiem naprzód.

KOSZALIN BĘDZIE MIAŁ 
NARESZCIE PRAWDZIWĄ 
KAWIARNIĘ I CZYTELNIĘ 

CZASOPISM
Już od dawna mieszkańcy Ko 

szalina czekają na otwarcie ka 
wiarni, ale jak dotychczas na 
próżno. Wprawdzie istniała w 
Koszalinie szumnie reklamują-

Zw. nasz na miesiące lipiec 
i sierpień ma przyznaną tę sa
mą ilość miejsc co i w mie
siącach maju i czerwcu.

Dziwne nam się wydaje sta 
nowislco Oddziału naszego 
Związku w Szczecinie tym bar 
dziej, że wiemy, iż pracownicy 
Dyrekcji Zjednoczenia Energe 
tycznego w Szczecinie korzysta 
ją ze skierowań na wczasy 
prawie bez ograniczeń. Chcie- 
libyśmy, by Zw. Zaw. Energe
tyków w Szczecinie wyjaśnił 
nam tę .zagadkę".

KAZIMIERZ BAN ASI AK 
korespondent robotniczy

ale ani jednego q nie sprzedał 
Państwu —całe zboże przero
bił na „bimber".

Wódka i kumoterstwo toro
wało Kuteniowi drogę. Trwało 
to tak długo, dopóki wśród ehłą 
pów nie obudziła się świado
mość klasowa, która wskazała 
im, że Kuteń to ich groźny i 
bezwzględny wróg.
, Ostatnio chłopi zdemaskowa 
li kułaka. Został on zdjęty ze 
stanowiska sołtysa, a jego 
„działalnością" zainteresowały 
się odpowiednie władze. Za 
swe zdzierstwa i złodziejstwa 
kułak poniesie zasłużoną karę.

SPRAWA KUTENIA TO 
CENNE DOŚWIADCZENIE 

DLA GROMADZKIEJ 
ORGANIZACJI PARTYJNEJ 

W RAKOWIE I DLA
KG PZPR W ŁUBOWIE

Kułak Kuteń w gromadzie 
Rakowo nie panoszył bv się tak 
długo, gdyby w gromadzie tej 
była dojrzała ideologicznie Gro 
madzka Organizacja Partyjna. 
Ale organizacja partyjna w 
tej gromadzie nie wykazała w 
stosunku do sołtysa Kutenia 
czujności rewolucyjnej.

ca się „Kawiarnia Literacka”, 
która mimo swej nazwy nie po 
siadała nawet najpopularniej
szych czasopism 1 literacką by
ła tylko z szyldu. Obecnie na
wet i takiej nie ma.

MHD winien przyśpieszyć u- 
ruchomienie przewidzianej w 
planie na br. kawiarni, która 
będzie zarazem ciastkarnią, a 
co najważniejsze, czytelnią cza 
sopism.

USPRAWNIĆ 
ZAOPATRZENIE 

KOSZALINA W ARTYKUŁY 
PIERWSZEJ POTRZEBY

Biuro ewidencji w Zarzą
dzie Miejskim notuje stały 
wzrost ludności Koszalina. Dla 
tego też placówki handlu uspo

Pracownicy poszukiwani
Wykwalifikowanych księgowych, księgowych o śre
dnich kwalifikacjach, kontystów, referentów tech
nicznych, referentów zaopatrzenia, sekretarki pt- 

. szącej na maszynie, chemika, technlków-elektry- 
ków, planistów, blurallstów zatrudni natychmiast 
Dyrekcja Zjednoczenia Energetycznego Okręgu 
Szczecińskiego. Zgłoszenia w Oddziale Personal
nym ZEOS, Szczecin, ul. Jacka Malczewskiego 5/7.

K.1280

Kierownika względnie majstra <«> cegielni wa
pienno-piaskowej (syllkatowej) zatrudnią ratych 
miast Państwowe Gospodarstwa Rolne Szczecln- 
Póinoc. Zgłoszenia OZ POR Szczecln-Północ. ul. 
Mickiewicza 41. pokój 3. K.1281

Księgowego, fakturzystkę, maszynistki, referenta 
cen, pomoc biurową, robotnika niewykwalifiko
wanego zatrudni natychmiast Centrala Techni
czna, Dworcowa 18. K.1269

Pięciu kierowców samochodowych z pra
wem jazdy I kategorii do obsługi ciągników 
zatrudni natychmiast Społeczne Przedsię
biorstwo Budowlane Szczecin, Nocznickie
go 3a. Wynagrodzenie w;g umowy zbioro
wej dla kierowców samochodowych w bu
downictwie. K. 1278

Pomocnicza Spółdzielnia Członków Ce
chów Rzemiosł Włókienniczych w Szczeci
nie ul. Bolesława Śmiałego 4 przyjmie 
na członków Spółdzielni krawców, krawco
we, kapeluszników i dziewiarzy oraz powie
rza do wykonania w domu prace wcho
dzące w zakres krawiectwa ciężkiego i lek
kiego.

K. 1258
Samodzielnych księgowych i kontystów zatrudni 
natychmiast Państwowa Centrala Drzewna „PA
GED”, Ekspozytura w Szczecinie. Zgłoszenia 
przyjmuje Samodzielny Oddział Kadr, ul. Żub
rów 1. K.1282

Ogłoszenia drobne

SŁOMlKSKI Leon, zam. 
Wielka Gałężnla, gm. 
Motarzyno, pow. Słupsk, 
zgłasza zgubienie ksią
żeczki wojskowej, wyd. 
R. K. U. Stargard 1 kar 
ty rowerowej. G. 1248

PIASECKI Józef, zam. 
wieś Chrapowo, pow. 
Myślibórz, zgłasza zgu
bienie odcinka zameldo 
wanta, wyd. Zarząd 
Gminy Połczyce. G. 1249

KRAWCZYK Szymon 
zgłasza zgubienie karty 
rejestracyjnej, wyd. 
R. K. U. Chełm Lubel
ski. G. 1250

WOŻNIAK Mieczysław, 
Szczecin, Kotwiczna 75, 
zgłasza zgubienie dowo
du osobistego, książecz 
kl wojskowej R. K. U. 
Szczecin, odcinka zamel 
dowanla. G. 1277

Kierownika sekcji finansowej, st. referenta Osługl 
Podróżniczej, kelnerki na wyjazd do Międzyzdro
jów, kontrolera hoteli [ restauracji, magazyno
wych (do pracy w terenie), woźnego, kasjerów 
biletowych zatrudni natychmiast PBP „Orbis”. 
Dyrekcja Okręgowa w Szczecinie K.1283

Gdy kułak nie chciał Micha 
leckiemu wypłacić . należności 
za pracę, zwrócił się on o po
moc do Gromadzkiej Orgamza 
cji Partyjnej. Gromadzka Or 
ganizacja Partyjna nie zarea* 
gowała wówczas należycie na 
zdzierstwa kułaka. Kuteń wmó 
wił w kilku towarzyszy z Rako 
wa, że Michaleckiemu nie sta 
ła się właściwie żadna krzyw
da, że on jemu „pomógł". Gro 
madzka Organizacja Partyjna 
nie wykazała należytej czujnoś 
ci wtedy, gdy sołtys Kuteń 
ukradł gromadzkie pieniądze 
przeznaczone na opłatę past
wisk, gdy pędził bimber w 
swej gromadzie i ukrywał po
nad 8 ha ziemi od płacenia po 
datku gruntowego. Wszystkie 
te fakty świadczą o tym, że 
KG PZPR w Łubowie musi 
zwrócić szczególną uwagę na 
gromadę Rakowo i pomoc tam
tejszej organizacji partyjnej 
w podniesieniu poziomu ideolo 
gicznego jej członków, musi 
wpoić w towarzyszy z Rakowa 
zasady czujności rewolucyjnej, 
które wskazało nam III , Ple
num KC naszej Partii.

J. K. 
korespondent chłopski

łecznionego winny już teraz 
przewidzieć coraz łardziej ro
snące potrzeby mieszkańców i 
zapewnić im możność zaopa
trywania się w artykuły pierw 
szej potrzeby. Bowiem bywa
ją dni, kiedy w Koszalinie nie 
można kupić wędlin, pieczywa 
lub — jak ostanlo — cukru. 
Aby taki stan rzeczy uległ 
zmianie, konieczne jest powięk 
szenie puli zaopatrzeniowej m. 
Koszalina, uwzględniając więk 
sze obroty i proporcjonalnie ro 
snące zapotrzebowanie ludno
ści miejscowej i przyjezdnych. 
Ponadto należało by uruchomić 
ieszcze jedną wytwórnię lemo
niady, gdyż dotychczasowa, na 
leżąca do „Pioniera” nie jest w 
stanie obsłużyć cal’go Kaszali- 
na. (r)

„Gfus Szcrecińikl* wjdajt ttsw .rrau 
w Szczecinie
Redaguje Kulegium Redakcyjne,
Redakcja I Admlnlitracja Al Wojska Pol
skiego ta.
Telefony: Sekretariat — 58-27, Sekretarz odpo 

wledzlalny Redakcji - 42-04. Uzlai
Korespondentów < .Czytelnie* olsza' 
44-58. Dział Sportowy, • 82-25, 
Dział Mlajsk* — SI 08. Redakcja 
nocna — 58-06

Telefony Oddziału R8W „Prasa** — 57 41, Ulu- 
ra Reklam I Ogłoszeń 60-31
Kolportuje PPK „Rucb".
Konto PKO dla prenumeraty układowej
X-11710 dla oorrtowet k-199

W tych dniach w Ko
szalinie ukonstytuowało się 
Prezydium Wojewódzkie
go Komitetu Obrońców Pokoju, 
w następującym składzie: prse- 
wodnleząey — LEON KI KUL 
SKI, wiceprzewodniczący— MA 
RIA HUDYMOWA. oraz sekre
tarz — TADEUSZ CIEŚLAK.

W Szczecinku szkolą się 
nowe kadry nauczycieli 
wychowania fizycznego

W Szczecinku rozpoczął się 
kurs dla nauczycieli wychowa
nia fizycznego w szkołach pod 
stawowych I stopnia. W kur
sie bierze udział 62 uczestni
ków w tym 30 kobiet. Wszy
scy kursanci to młodzież robot 
nicza i chłopska, która po prze 
szkoleniu stanowić będzie nowe 
kadry nauczycieli wychowania 
fizycznego dla rozbudowują
cej się ustawicznie sieci szkół 
podstawowych w gromadach. 
PGR-ach i spółdzielniach pro-

Rada Rolna PGR Wyczechy 
doje zły przykład 
■ dobrze pracujące] załodze

PGR - Wyczechy (pow. człu- 
chowski) przystąpił niedawno 
do żniw. Zbiór plonów prze
biega sprawnie. Maszyny 1 ca
ły sprzęt zostały należycie przy 
gotowane. Utworzono brygady 
żniwne, które współzawodni
czą ze sobą. Dzięki współza
wodnictwu robotnicy PGR — 
Wyczechy zakończyli przed ter 
minem wiosenne siewy i sia
nokosy. Nabyte doświadczenia 
posłużą załodze do sprawniej
szego zbioru plonów. Robotni
cy są dumni ze swych osiąg* 
nlęć. Cieszy ich wspaniały uro 
dzaj. który jest wynikiem ich 
wiosennej pracy. Dlatego też 
troszczą się o szybkie i spraw
ne zebranie urodzaju. Pomi
mo jednak dodatnich wyników, 
w pracy majątku jest jeszcze 
dużo niedociągnięć. Rada Rol
na pracuje niedostatecznie, a 
jej przewodniczący Andrzejew 
skl jest notorycznym pijakiem 
i bumelantem. Już od kilku 
miesięcy nie zbiera składek 
członkowskich Zw. Zawodo
wego. Od kilku miesięcy tak
że nie odbywają się zebrania.

WĄSATA Stefanią zgla 
sza zgubienie odcinka 
zameldowania, obywa
telstwa, wyd. Sąd w 
Stargardzie. G. 1251

DAWIDOWSKA Henry
ka zgłasza zgubienie od 
cinka wymeldowania, 
wyd. przez Gminę Cha- 
rzyno. G. 1252

WALCZAK Adolf zgła
sza zgubienie prawa jaz 
dy Nr. 0125/50, Szczecin.

G. 1273

KORDYKA Michał zgła
sza zgubienie karty 
R. K. U. Ostrowiec.

G. 1274

GOLNIS Marian zgłasza 
zgubienie dowodu osobl 
stego, wyd. przez Za
rząd Miejski Nowe 
Warpno. G. 1275

MASŁOWSKI Cyprian 
zgłasza zgubienie odcln 
ka zameldowania w gm. 
Maszewo. G, 1276

Poza tym została ustalona 
Ilość mandatów dla wojewódz
twa koszalińskiego na sesję Sta 
lego Światowego Komitetu Ob
rońców Pokoju, która ohędsle 
się w Warszawie. Województwo 
koszalińskie będzie reprezento
wane przez dwudziestu sześciu 
delegatów.

dukcyjnych. Prócz wiedzy fa
chowej z dziedziny wychowa
nia fizycznego młodzi kursanci 
przejdą również przeszkolenia 
ideologiczne.

Młodzież robotnicza i chłop 
ska, biorąca udział w kursie 
jest pełna zapału do nauki i 
zdaje sobie sprawę z zadań, 
które po zakończeniu kursu cze 
kają ją w szkołach.

ST. S. 
korespondent ze Szczecinka

Dyrekcja Zespołu niedostatecz 
nie troszczy się o warunki pra 
cy i życia robotników, którzy 
nie otrzymali jeszcze ordynarti 
ziemniaków za pierwszy kwar 
tał br. Inktruktor socjalny nie 
wnika w potrzeby i boląc? <1 
robotników. Sprawą tą powi
nien ■ zainteresować sie Zwią
zek Zawodowy Rob. Rolnych 
i pomóc załodze w wyborze do 
Rady ludzi uczciwych 1 praco
witych, a nowowybraną Radą 
otoczyć opieką 1 pouczyć 1ą O 
obowiązkach na niej ciążą
cych.

T. Stoldman 
korespondent chłopski

Szacha 
w Koszalinie
W dniu 8 bm. w sali Domu 

Kultury w Koszalinie wystą 
pl Chór Szacha z progra
mem rozrywkowym p. t. „Na 
swojską nutę". Imprezę or
ganizuje ARTO8. Przedspiie 
daż biletów w kasie Domu 
Kultury, w godzinach 15—19. 
Dla członków Zw. Zaw. 60 
proc, zniżki.

Wtorek
8 sierpnia 1950 r.

Kino POLONIA ul Grunwald ka 
or. 8/9 „Aleksandet Puszkin” — 
film prod radzieckiej Pucz *ean- 
«ów o god 18 00 I 20 00 M*<ZWO1. 
dla młoda. »d lat 10-clu

MUZEUM PAN8TWOWB ul Armii 
Czerwonej 53. otwarte o*<dalennie 
w gnda '2 00-17 00, w niedzielą i 
.wtętr 12 00—20 00

WA2NIF.JSZ.li TELEFONY:
Straż Pożarna 333.
Pogotowie Ratunkowe 500.
Milicja Obywatelska 631

DYŻURY APTEK:
Apteka ..Pod Gryfem**, ul Armii 
Czerwonej 1.

Uwaga Czytelnicy
»GL0SUK0S7ALIŃSKIEGC«

Zawiadamiamy że Od
dział Redakcji w Koszali
nie mieści się w gmachu 
KW PZPR przy ui. Roose- 
velta, pokój nr tlO, II pię
tro, nr. telef. 708.

Sekretariat czynny fest 
codziennie w godzinach od 
9 — 15. Kierownik Oddzla- 
łu przyjmuje w gods. od 
8—». 18—14 i 18—18,



W. S7AR1KOW zasłużony mistrz sportu ZSRR

Rozkwit kultury fizycznej w ZSRR
Dni* 6 sierpni* naród ladzleckl 

obchodzi! uroczyście Święto Kul 
tury Fizycznej. W dniu tym mio
dzie! radziecka tłumnie zapełniła 
boiska | pływalnie. W całym kraju 
odbyły się popisy (imnastyczne i 
zawody sportowe, na których spor
towcy radzieccy zademonstrowali 
awoje mistrzostwo.

Dotychczasowe osiągnięci* spor
towców ZSRR przedstawiają Sie 
rzeczywiście imponująco: 32 rekor
dy światowe 1 388 rekordów krajo
wych w ciągu roku 1849, 12 rekor
dów światowych 1 148 — krajowych 
w roku 1950! Sportowcy radzieccy 
zajmują pierwsze w święcie miej
sce pod wziledem ilości zdobytych 
twoje mistrzowie.

Powszechny rozgłos zdobyli ra
dzieccy lekkoatleci: Nina Dumba- 
dze, A. Lepaskalls, F. Wanta, II. 
Smlrnlcka, A. Czudina; łytwlarkl: 
M. Isakowa, R. Żukowa, Z. Chol- 
szczewnlkowa; mistrzowie w strze
laniu: M. Itkis, G. Kubko; mistrzo
wie w podnoszeniu ciężarów: G. 
Kucenko, G. Nowak, M. Azdarow, 
W. Pi Wleń; pływacy: Ł. Mieszków, 
W. Uszakow, K. Waslllewa. Nie 
mniejszą popularnością cieszą się 
przedstawiciele Innych gałęzi spor
tu, dl* których nie ustanawia ale 
rekordów: gimnastycy — Halina 
Urbanowicz, Gorochowska, M‘naje- 
ezewa, Foduzdowa, Czukarln, To- 
kajszwlll 1 Szaglnlan; zapaśnicy — 
Kotkas, Koberldze, Dlełow, Mazur; 
bokserzy — Korolew, Szocikas, 
Szczerbakow; tenisiści — Ozlerow, 
Niegrebeckl, Blelonlenko i In.

W toku obrad II plenum GKKF na salę przybyła 
delegacja tenisistów radzieckich, bawiąca w Polsce 
na występach gościnnych.

Czołowi zawodnicy ZSRR z uwagą przysłuchują 
się obradom. Wiedzą, że toczą się one w oparciu o 
doświadczenia sportu radzieckiego, który zwycięsko 
rozwiązał zagadnienie kadr.

Kultura fizyczna 1 sport uważane 
są w Związku Radzieckim nie 

tylko z* środki wychowania fizycz
nego człowieka, ale | za putgżne 
czynniki rozwoju bolszewickich cech 
charakteru takich jak: wytrwałość, 
męstwo. Inicjatywa, zdolność poko
nywania trudności. Sportowcy ra
dzieccy nie tylko pracują ofiarnie 
w zakresie swego zawodu, ale go
towi są w każdej chwili stanąć w 
obronie ljczyzny. Trzykrotny Bo
hater Zw'ązku Radzieckiego Tokry- 
szkln, Bohater Związku Radzieckie
go, światowy rekordzista lotów dłu
godystansowych, ren. Gromow 1 in
ni podkreślali niejednokrotnie, że 
swe sukcesy na polu walki zawdzię
czają hartowi woli 1 kondycji fi
zycznej, jaką zdobyli dzięki upra
wianiu sportu.

Sportowcom radzieckim obce są 
dzikie obyczaje sportowców kurtu
azyjnych — kierują się oni szla
chetnymi zasadami współpracy ze
społowej i pomocy koleżeńskiej.

Charakterystyczną cechą kultury 
fizycznej w ZSRR jest Jej masowy 
charakter. Z każdym rokiem wzra
sta w ZSRR liczba osób, uprawia
jących sporty I gimnastykę. Tak 
np. na terenie Republiki l'kalń- 
skiej powstało w r. 1949 ponad 9 
tys. nowych zespołów sportowych.

Powstł l, także nowe formy współ
zawodnictwa sportowego: urządza 
się często tzw. „zawody siłaczy" 
(podnoszenie ciężarów), masowe ko
respondencyjne zawody lekkoatle
tyczne, pływackie 1 inne, odbywa

jące się jednocześnie w wielu miej
scowościach z udziałem setek ty
sięcy uczestników, „zawody otwar
te" dla nlestowarzyszonych ltp.

Ma >wy charakter kultury fizy
czne! w ZSRR tłumaczy się fak 

tern, że uprawianie ćwiczeń fizycz
nych, sportu, gier, turystyki jest 
dostępne dla każdego człowieka 
pracy. Z urządzeń sportowych 1 
sprzętu korzysta się w Związku 
Radzieckim bezpłatnie, albo z* bar
dzo niską opłatą. Należy zaznaczyć, 
że we wszystkich domach wypo
czynkowych, sanatoriach, obozach 
dla pionierów goszczących corocz
nie dziesiątki milionów dorosłych 
I dzieci program dnia przewi
duje godziny gimnastyki i gier 
sportowych pod kierownictwem wy
kwalifikowanych instruktorów.

Narodowy charakter kultury fi
zycznej w ZSRR przejawia się w 
tym, że obok 42 znanych powszech
nie rodzajów sportu uprawia się 
narodowe odmiany sportu i gier: 
rosyjskie, gruzińskie, tatarskie, ba- 
szldrskle. kazachskie, łotewskie, 
mołdawskie I In.

Rząd ZSRR jak również rządy 
republik związkowych, przeznaczają 
corocznie na rozwój kultury fizy
cznej olbrzymie fundusze, sięgające 
miliardów rubli. Do tego należy 
dodać fundusze, asygnowane przez 
związki zawodowe i Inne organi
zacje społeczne. Z funduszów pań
stwowych 1 związkowych wybudo
wano w Związku Radzieckim 8 ty
sięcy boisk!

Waterpoliści Ogniwa już w finale
Na pływalni w Inowrocła

wiu, przy udziale 7 drużyn, 
rozpoczęły się rozgrywki wa 
terpolowe o wejście do Ligi. 
Turniej odbywa się w 2 gru
pach. W pierwszej startują: 
Związkowiec Łódź, Kolejarz 
Bydgoszcz, AZS Poznań i O- 
gniwo Szczecin. W drugiej— 
Ogniwo Bielsk, Górnik Ja
nów i Ogniwo Wrocław.

Po pierwszym dniu najlep 
szą drużyną okazał się 

Związkowiec 
Łódź, który od 
niósł bezapela 
cyjne zwycię
stwa nad swy
mi przeciwni
kami. Wyniki

te zostały uzyskane przez ło
dzian w pierwszej połowie 
spotkań, ponieważ przeclw-

System szkolnictwa sportowego w 
ZSRR nie ma sobie równego 

w żadnym Innym kraju. Dość po 
wiedzieć, że w Związku RadzieC' 
kim czynnych jest 13 Instytutów 
Kultury Fizycznej, 40 liceów, 33 
fakultety Wychowania fizycznego 
przy Instytutach pedagogicznych, 
29 specjalnych szkół pedagogicz
nych wychowania fizycznego, a tak 
że gęsta sieć kursów, przygotowu
jących Instruktorów i sędziów spor
towych. Liczba wszystkich tych za
kładów naukowych Jest obecnie 
trzykrotnie większa, niż przed woj
ną.

Wielki nacisk kładzie się na za
gadnienia organizacji 1 metodyki 
wychowania fizycznego. Naukowym 
opracowaniem tych zagadnień zaj
mują się trzy specjalne Instytuty 
naukowo-badawcze (w Moskwie, 
Leningradzie 1 Tbilisi), Instytut 
Wychowania Fizycznego przy Aka
demii Nauk Pedagogicznych, liczne 
Instytuty lekarskie ltp.

W uchwale swej w sprawie kul
tury fizycznej 1 sportu Komitet 
Centralny WKP(b) postawił przed 
radzieckim ruchem sportowym waż
ne 1 odpowiedzialne zadania: osią
gnąć jeszcze większe umasowienle 
i podniesienie poziomu sportu po
głębić opracowanie teoretycznych 
podstaw naukowych oraz metodyki 
wychowania fizycznego 1 sportu 
oraz zdobyć w najbliższych tatach 
rekordy światowe w najważniej
szych dziedzinach sportu.

O realizację tych zadań walczy 
obecnie wielomilionowa armia spor
towców radzieckich.

nicy, stojąc na straconych 
pozycjach, zrezygnowali z 
drugich części meczu. W ze
spole tym na wyróżnienie za 
sługują: Jera i Dobrowolski.

W poszczególnych meczach 
zwyciężyli:

Związkowiec Łódź — Kole 
jarz Bydgoszcz 11:1, Ogniwo 
Szczecin — AZS Poznań 7:4 
(4:0), Ogrnwo Bielsko — 
Górnik Janów 6:4 (4:1), 
Górnik Janów — Ogniwo 
Wrocław 8:4 (5:2), Z wiązko 
wioc Łódź — Ogniwo Szcze
cin 11:0, AZS Poznań — Ko
lejarz Bydgoszcz 11:3 (8:1).

W wyniku eliminacji wyło 
niono trzech finalistów. Są 
nimi: Związkowiec Łódź,
Górnik Janów i Ogniwo 
Szczecin. W pierwszym me,- 
czu finałowym związkowcy 
pokonali górników 17:3.

Za cztery dni start do wyścigu
„Brzegiem Polskiego Bałtyku"

Z czytelnikami naszymi mo
żemy podzielić się miłą wiado 
mością. Wyścig kolarski „Brze 
giem Polskiego Bałtyku” od
wołany przez PZKol., odbędzie 
się jednak dzięki interwencji 
GKKF, w przewidzianym ter
minie, t. j. w dniach 12 — 15 
bm.

10 bm. rozpocznie się w 
Szczecinie obóz kondycyjny 
dla reprezentacyjnej kadry poi 
skich szosowców, kolarze bę
dą się na obozie przygotowy
wać do wyścigu „Szlakiem Po
koju”, który przewiduje się 
pod koniec sierpnia.

Wszyscy obozowicze wezmą 
udział w wyścigu Ogniwa. Tak 
więc na ulicach Szczecina uj
rzymy czołówkę naszego kolar 
stwa, bohaterów imprez mię
dzynarodowych, z Wójcikiem 
i Wrzesińskim na czele.

Trasa pierwszego etapu, dłu 
gości 118 km, prowadzi dwa 
razy dookoła miasta, wzdłuż 
granicy z Niemiecka Republi
ką Demokratyczną. Następne 
etapy kończą się w Koszalinie 
(177 km.), Słupsku (171 km.) i 
Gdańsku (124 km.), przy czym 
finisze rozgrywane będą na 
bieżniach stadionów.

We wszystkich miastach eta 
powych będą organizowane na 
mecie imprezy sportowe, któ
re urozmaicą czas oczekiwania 
na kolarzy.

Zwycięzcą wyścigu zostanie

Gwardia Człuchów 
zu/grc/ęźcr

W Człuchowie gościła dru 
żyna piłkarska Ogniwa z 
Sempolna, która rozegrała 
towarzyskie spotkanie z 
miejscową Gwardią. Mecz za 
kończył się wysokim zwycię
stwem gwardzistów 11:1 
(4:0). Drużyna milicyjna, 
przygotowując się do rozgry 
wek mistrzowskich, wystą
piła w pełnym składzie.

Goście jedyną bramkę zdo 
byli na 2 minuty przed koń
cowym gwizdkiem. Z. M.

Gwardia Słupsk 
utraciła szanse 
na wejście do il ligi

Gwardziści słupscy utracili 
szanse na awans do II ligi, 
przegrywając na własnym tere 
nie z Kolejarzem — Gdańsk 
1:2 (0:2) Wszystkie trzy bram
ki strzelili gracze Gwardii. Ho 
norpwy punkt zdobył Gadaj, 
pozóstałe dwie padły ze strza
łów samobójczych.

drużyna, której dwóch zawód 
ników uzyska najlepszy czai w 
klasyfikacji ogólnej. Każdy 
klub może wystawić nieograni 
czoną liczbę zawodników, nia 
więcej jednak niż jedną dru
żynę. Zwycięzcą indywidual
nym wyścigu będzie zawod
nik. kończący wyścig w naj
krótszym czasie .

Sportowcy portu 
utrzymują łączność 
z LZS-ami

Koło sportowe Związkowca 
przy Zarządzie Portu gościło 
w niedzielę w Ustroniu Mor 
skim, rozgrywając z mlejsco 
wym ŁZS-em mecz piłki noż 
nej. Spotkanie przyniosło 
zwycięstwo szczecinlakom w 
stosunku 5:1. Wynik został 

ustalony Jut w 
pierwszej poło 
wie meczu.
Gracze ŁZS-u 
mimo porażki 
zasługują na 
pochwałę za 
ambicję, jaką

wykazali w walce z silniej
szym przeciwnikiem.

Po meczu piłki nożnej 
sportowcy portu spotkali <rię 
w siatkówce z reprezentacją 
wczasowiczów, składającą 
się z zawodników AZS War
szawa. Po zaciętej walce wy 
grali rutynowani warszawia
cy 2:1 (15:7, 12:15, 15:5).

G T.

JTe atu
MOSKWA. W meczu o mi

strzostwo ZSRR, prowadząca 
w tabeli rozgrywek, drużyna 
CDKA zremisowała z Torpe
do 2:2. Mimo niepogody na 
stadionie Dynamo zgroma
dziło się 80 tys. widzów.

W tabeli prowadzi nadal 
CDKA, które w 23 meczach 
zdobyło 37 pkt, przed zeszło 
rocznym mistrzem — Dyna
mo — 23 spotkania — 32 
pkt. Następne miejsca zaj
mują: leningradzkl Zenit, 
Dynamo Tbilisi i Dynamo 
Leningrad. Drużyna Torpe
do — zeszłoroczny zdobywca 
pucharu ZSRR — znajduje 
się na 9 miejscu, mając 23 
pkt. • • •

SOFIA. Międzypaństwowy 
mecz szachowy juniorów Buł 
garil 1 Rumunii, zakończył 
się zwycięstwem gospodarzy 
13:11 pkt.

— Kiepsko ich znasz, wasza wielmożność. Oni po drogach 
nie chodzą, tylko się przedzierają lasami. Ani słychu o nich 
nie było w Siergiewie tamtej nocy. Wszyscy spali. A nad ra
nem — jak nie wpadną jak ci nie zaczną walić!... Strasznie 
rzeczy! Powiadali, że ten wasz najgłówniejszy oficer wysko
czył na ganek — a partyzanci już byli na podwórzu. Tam 
też śmierć go dosięgła.

Oficer, który miał minę coraz bardziej ponurą i zatros
kaną, mrugnął na Demiana. Ten przechylił się przez przo
dek wozu, smagnął konie batem i po kilku minutach wózek 
ntanąl przed piętrowym domem kupca Bielina. A w następnej 
minucie Maniaszka powtórzyła swe opowiadanie samemu 
sztabs - kapitanowi Bzdurze.

Na drugi dzień zwiadowcy armii partyzanckiej, którzy 
nie spuszczali ani na chwilę oka z drogi, wiodącej z Wilczych 
Nor do Sokolinowki, zameldowali w sztabie, że sztabs-kapi- 
tan Bzdura wyruszył do Sokolinowki na czele całego swe
go oddziału, hufca „armii pomocniczej" pod przewodem De
miana Sztyczkowa i Jewdolpma Jutkina, oraz milicji.

Armia partyzancka była w pogotowiu. Matwiej wydał 
rozkaz, aby oddziały posuwały się z jak największą szybkoś
cią. Partyzanci maszerowali bez odpoczynku przez całą noc, 
nie pomni zmęczenia, pamiętając jedynie słowa dowódcy: 
„powodzenie całej sprawy zależy od waszych nóg".

O świcie oddziały napotkały szpice konne, wysłane pa-

przód jeszcze wieczorem. Meldunki ich ucieszyły partyzantów: 
droga do Wilczych Nor była otwarta .

Koło południa kolumny armii partyzanckiej wkroczyły 
do wsi. Pogoda była chłodna, pochmurna . Porywy wiatru 
siekały twarze śnieżną kaszą, ale nie bacząc na to wszyscy 
aż do starców 1 dzieci włącznie wybiegli na ulice, by powitać 
partyzantów. Na placu koło cerkwi Starostienko uformował 
szyki oddziałów, a Matwiej przemówił do partyzantów i do 
ludności.

Po wiecu Starostienko, nie tracąc czasu, odprowadził 
oddziały na odcinki, które im wyznaczono do obrony, a Mat
wiej i Anton wyruszyli na inspekcję pogotowia bojowego jed
nostek.

Jakkolwiek dyscyplina armii była surowa, nie udało się 
całkowicie uniknąć wykroczeń. Pod wieczór to tu, to tam 
rozbrzmiały w chatach piosenki, ulice wsi również się oży
wiły, I chwilami zdawało się, że o żadnej wojnie nie ma mo
wy.

Bzdura nie odrazu pojął, że wystrychnięto go na dudka. 
Rankiem popędził z powrotem do Wilczych Nor. Jednak po
dejmowane przezeń wielokrotnie w ciągu dnia usiłowania 
wyparcia partyzantów ze wsi nie zostały uwieńczone powo
dzeniem. Pod wieczór wycofał swe oddziały i resztki „armii 
pomocniczej" do Żyrowa.
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W połowie listopada odbył się w Wilczych Norach zjazd 
rewolucyjny chłopów Ziemi Nadjuksańskiej. Oprócz dele
gatów, wysłanych przez robotników z kopalń i z miasta, przy
był na zjazd przewodniczący konspiracyjnego gubrewkomu, 
Taras Siemionowicz Bielajew.

Delegaci zebrali się w dużym domu kupca Bielina. Przed 
otwarciem posiedzenia Anton Topiłkin zaproponował, aby 
uczcić przez powstanie pamięć poległych partyzantów,

Dziadka Fiszkę, jako jednego z organizatorów armii, Anton 
wymienił oddzielnie.

Wstali z miejsc obecni na zjeździe starzy i młodzi, męż
czyźni i kobiety, partyzanci i chłopi. Dobrą minutę stali 
w głębokim żałobnym milczeniu.

Następnie Bielajew wygłosił długi referat. Wśród gwaru 
aprobaty i oklasków, które od czasu do czasu przerywały je
go przemowę, przewodniczący gubrewkomu mówił o RFSRR*), 
o sytuacji międzynarodowej, o początku klęski wojsk białej 
gwardii i o ucieczce zagranicznych oddziałów interwenyjnych, 
o zadaniach, stojących przed partyzantami, którzy powinni 
dopomóc Armii Czerwonej w ostatecznym rozbiciu Kołczaka. 
Po referacie zjazd Wśród nieopisanego entuzjazmu, zapału 
i uniesienia proklamował w uchwalonej rezolucji utworzenie 
na tyłach wojsk kołczakowskich Radzieckiej Republiki Tajgi, 
wchodzącej w skład R. F. S. R. R.

Drugim punktem porządku obrad zjazdu była sprawa 
wysłania delegacji partyzantów do Moskwy, do towarzysza 
Lenina.

Referat ten wygłosił Matwiej Strogow. Mówił on, że ok
res pokoju jest już bliski i że trzeba się naradzić z towarzy
szem Leninem, jak budować życie, jakie zastosowanie zna
leźć dla wszystkich tych skarbów, ukrytych na bezkresnych 
przestrzeniach Ziemi Nadjuksańskiej.

Do delegacji należało wybrać pięć osób — ludzi najlep
szych i najgodniejszych.

Zjazd począł już wysuwać kandydatów, gdy wtem postu
kując kijem pielgrzymim wszedł jakiś chudy staruszek.

Ludzie, siędzący za stołem, pokrytym czerwoną mate
rią, zamarli na mgnienie w bezruchu, nie wierząc własnym 
oczom. Potem Anton Topiłkin przeskoczył przez ławkę 1 z 
okrzykiem „Dziadek Fiszka!" rzucił się staruszkowi na spot
kanie

* R. F. S. R. R. Rosyjska Federacyjna Socjalistyoam 
Republika Rad.


